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Komitet narodowy do ludu polskiego.
B r a c i a  o b y w a t e l e .  W ia d o m o  W a m  do b rze ,  ze ju ż  przed 5 0  laty 

w  sławnej owej konsty tucy i 3. Maja obyw ate le  polscy zrzekli się daw nych  
p rzy w ile jó w  swoich i zaręczyli wies'niakom stanowcze polepszenie losu j 
aipU nim ustaw y tej konsty tucy i mogły być  w y k on ane ,  nieprzyjaciele są ­
siedni najechali Polskę i pom iędzy siebie podzielili. Od tego czasu o b y w a­
tele polscy nic dla lu du  czynić nie mogli ,  bo nie mieli w ładzy  w  ręku. 
Dopiero  znów  w  pow stan iu  krakowskiem przed dw oma laty ogłosił rząd 
rew o lu cy jn y ,  że p ierw szym  czynem po odzyskaniu  niepodległości Poiśk* 
będzie zrów nanie  w szystkich  s tanów  i uszczęśliwienie w szystkich P olaków  
w  imieniu W olności i B ra te rs tw a ;

T o ż  i my w odezwie naszej do braci obywateli pod dniem 2 4 .  b. m. 
oświadczyliśmy głośno, że znoszą się odtąd  wszelkie daw ne różnice stanów, 
jakie  dotąd  istniały, że ju ż  nie będzie ani szlachty, ani ch łop a ,  ty lko  w o l ­
n i  o b y w a t e l e ,  jak o  synow ie  jednej matki Polski.

Na dniu  dzisiejszym wzięliśmy pod rozw agę los dotychczasowego stanu 
chłopskiego i jednozgodnie w  imieniu Polski oświadczam y i zaręczam y;

1. Z e  ci w łościanie ,  k tó rzy  ju ż  posiadają w łasności,  nie ty lko  j e  za ­
t r z y m a ją ,  ale nadto zmniejszone będą mieli dotychczasowe ciężary do 
własności tych  p rzy w iązan e ;

2 .  Że w  tych częściach dawnej P o l s k i , gdzie jeszcze gospodarze od ra­
b ia ją  pańszczyznę i nie mają g ru n tow e j posiadłości , po odzyskaniu 
niepodległości Po lski,  natychmiast nastąpi nadanie własnych posiadłości;

3 .  Że w szyscy  c i ,  k tó rzy  g ru n tu  nie posiadają  i ty lko  się z p racy rąk 
u t r z y m u ją ,  będą wzięci pod  szczególną i t rosk liw ą  opiekę rządu, 
k tóra  im w ynagrodzi brak własnej posiadłości i zapewni by t o wiele 
lepszy od tego, jak i  mają te raz ;

4 . Że podatki rozłożone będą stosownie do m ają tków  i dochodów  tak, iż­
by  lud biedniejszy znaczną miał ulgę;

5. Ż e  wszyscy ci z w ło śc ian ,  k tó rzy  w razie po trzeby  s taną pod bronią 
dla wywalczenia  P o l s k i , w ynagrodzeni będą s tosownie do swej za­
s łu g i ,  jeśli zaś ju ż  posiadają g ru n ta  w skutek separacyi i płacą z nich 
czynsze ,  będą od tych czynszów  całkiem uw o ln ien i ;  żon y  i dzieci 
ty ch  w szys tk ich ,  k tó rzy  p ó jdą  do b o ju ,  będą  pod opieką rz ą d u ;

6 .  Że w szyscy  w  o g ó le , k tórzy  s taną  pod bron ią  i bić się będą za nie­
podległość Polsk i ,  będą mieli p ierwsze p raw o  do u rzęd ów  podług  
zdatności. ( T u  podpisy .)

C z t e r y  t y g o d n i e .
W  całym ty lew iekow ym  szeregu dziejów ludzkości niema takich czte­

rech ty g o d n i ,  jak  t e ,  k tó rych  ostatnim dniem by ł  dzień wczorajszy.
S ą  cztery  tygodnie  cu dó w  h is torycznych.
C ztery  tygodnie ciągłego t ryu m fu  lu dó w  i wolności.
W  czterech tygodniach św iat niemal cały zmieniony.
K ażd y  d z i e ń , każda godzina praw ie  w  tych  czterech tygodniach  je s t  

czynem h is to ryczn ym ,— jes t wiekiem dziejowym .
Życie n a ro dó w  rachujem y na godziny, na chwile.
Od zachodu ku  wschodowi,-  od A tlan tyku  do W is ły  lotem b łyskaw icy  

przebiegła w szystk ie  narody ,  naw et w szystkie  m iasta ,  e lektryczna iskra 
wolności.

Nietha l udu,  k tó ry b y  nie w y k rz y k n ą ł  z uniesienia i radości; k tó ry b y  
ośw iecony  nagle światłością Boga i światłością ro zum u  nie pozuał i nie 
objaw ił  swej siły olbrzymiej.

Niema t r o n u ,  k tórenby  się nie zachw iał ;  niema klejnotu na koronach 
m o n a r c h ó w , k tóregoby  blask się nie zaćmił.

W sz y s tk ie  p race ,  wszystkie starania  i zachody rządó w  k tó re  miały 
w ładzę  ich um ocnić ,  w y w o ła ły  wszędzie  skutki całkiem p rzec iw ne ,  co

miało być p o d po rą  stało się po dkopem ; co miało być  s i łą ,  by ło  ty lko  p o ­
zorem siły , T ysiączne  sp ręży n y  sztucznej h iórokracyi niemocą tknięte  
stanęły od raz u ;  s k ry ty  i ta jny  bieg administracyi i sądow nic tw a  s tw o rz y ł  
wolność d ru ku  i wolność s łow a ż y w e g o ,  serwilizm w o jsk o w y  rozbił się 
o ba rykady  w olnych  obywateli .

Zamknięta ju ż  na zawsze księga w iek ów  ś re dn ich ;  skończyła  się epoka 
rew olucyjna  i św ia t  cały rozpoczyna epokę organizacyi.

Dyplomacya odegrała s w ą  ro lę ;  gdzie w szystko  je s t  j a w n e ,  tam ona 
żyć nie m oże, hędąe dzieckiem ta jnych  narad  i sk ry ty c h  rozkazów.

Pojęcia poli tyczne u s tęp u ją  pojęciom socyalnym.
Ślepa n>?Daw‘s’ć ludów  ustępu je  b ra te rs tw u .
Ustają zabory k ra jów , grabieże prow incy i ,  skonały  w szystk ie  sys tem y 

ró w n o w ag i ,  z a o k r ą g l e n i ,  niema św. p rzym ierza  g a b in e tó w ,  ty lko  św ię te

przymierze ludów .
Z wroga staje się p rzy jac ie l , 2 ciemięzcy wybawiciel .
Niemiec w y w o łu je  Polskę z g robu .
W  Berlinie po w iew a  sz tandar nasz n a r o d o w y ;  —w Berlinie ludność cała 

zag.cana szczerym sprawiedliwości i wolności zap a łe m , w oła  tysiącznemi
glosy : »Jeszcze Polska nie zg inę ła !«

I to w szystko  w  czte ry  ty g o d n ie !

P o z n a ń ,  dnia 2 6 .  Marca. —  Przedw czora j  wróciłem z Berlina do 
Poznania i bardzo się zdziw iłem , że ta sama szkoła m ach iaw elska , w  k tó ­
rej by ł  L ud w ik  Filip m is trzem , tak tu  jako  też w  Berlinie rozpuszcza w ie­
ści, szukając dla siebie ocalenia przez w y k rz y  wianie opinii publicznej,  p rzez 
rzucanie postrachu, manifestacyi,  byle ty lko  szerzyć ro z d w o je n ia ,  pode jrze­
nia i obawę. Ju ż  teraz o bom bardow an iu  Berlina i Poznania  us ta ły  wieści 
ale syp ią  się inne bez liku bajki, rozszerzane n iby  w  po ufnych  przes trogach , 
życzliwościach i obaw ach ,  a kiedy się na  dno rzeczy spo jrzy ,  zawrsze się 
ukaże, że k łam stwo w  zlej i p rzew ro tn e j  mierze ci udzielano ze s t ro n y  ob* 
cćj. Kiedy kto mnie powiada o jakiej pogłosce p o l i tyczn e j ,  jeżeli j e s t  ob ­
cym, nic mu nie odpow iadam i mów ię, s a t s a p ie n t i ;  jeżeli znajom y, proszę  
go o źródło i najczęściej postrzegam , ze m u  k toś pow iada ł  g łups tw a .  T a k  
wczora pow iadał mi pan M . . . ,  iz mu pow iada ł pan  H . . .  p e w n ą  okoli­
czność, k tó rą  się w stydzę  p o w tó rz y ć ,  tak n ierozsądnie  w y m y ś lo n ą ,  na 
popłoch posiedzicielów ; znając jak  teraz pięknie lud sobie po czyna ,  o d p o ­
wiedziałem, masz mało w p ra w y  w mechiawelistyce filipowskiej i dla tego 
gadasz jak jaki prefekt z czasów L u d w ik a  F il ipa o komunistach . P .  M . . .  
obraził s ię ,  ale p rzekonaw szy  się w  k o ń c u ,  że mam p ra w d ę ,  przeprosił  
się ze n n ą  w  imie miłości o jczyzny. Lub. . . .

B r a c i a  O b y w a t e l e !  W  n iepew nych  czasach dzisiejszych całe na­
sze zbawienie polega na m oralności,  p o rząd k u  i zaufaniu  publicznem. P o ­
moc wzajemna i jedność  — oto nasze hasło! Zginiemy, jeżeli jeden  drug iem u 
będzie t iedowierzał lub nap rzyk rza ł  się. Zginiemy, jeżeli niepomni godności 
czlowiela w o ln ego ,  będziemy dla współbraci naszych ciężarem.

Oto pełno po w szystk ich  ulicach ludu  u bo g iego ,  ludu  szukającego p ra -  
cv, wzywającego o wsparcie. T ru d n o  dzisiaj o zatrudnienie  dla każdego 
z n ic h ;  rów n ie  trudno  o ciągle w sp ie ran ie ,  jeśli zamiast po łączyć  siły  
w jedn ę  p o tęg ę ,  zechcemy być dobroczynnem i każdy na sw o ję  rękę. — 
A by ten u  zaradzić, założone zostaną w  poniedziałek dn. 2 7 .  Marca dw a 
biura  informacyjne, jed no  u Ob. Gliszczyńskiego w  bazarze , drugie  u  Ob. 
Czaplińskiego na chwaiszewie. T am  każdem u kto  chce i może pracować, 
pow iedzą ,  gdzie jes t  dla niego s tosow na  robota  i wynagrodzenie  za nią. 
T am  w  razie gdyby  ro bo ty  zaraz dla niego nie b y ło ,  dadzą każdemu na 
piśmie św iadectwo, że dziś nie może być za trud n ion y  i za tą  k a r tk ą  dosta­
nie każdy obiad w klasztorze pp. Szaretek.
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L u d u  P o lsk i!  ludu  ubogi! Podnieś ducha twego ku  wolności, poświęć 

się sp raw ie  o jczyzny! Oto każdy  składa je j  w  ofierze, co ma. T y  ofiaruj 
je j  tw o je  ręce ,  tw o ją  p racę!  — Zamiast stać nieczynnie na ulicy, zamiast 
n a p rzy k rzać  się przechodzącym o ja łm użn ę ,  idź do tych b iu r ,  szukaj pracy 
a  będziesz mógł z dum ą powiedzieć, z dum ą jaka człowieka wolnego zdobi; 
ze  żyw isz się sam , że s łużysz  swojej ojczyźnie bez ja łm użny .  S ą  w  po­
środku  twoim o ludu p raw y ,  ludu  szlachetny, są tacy, co nic z potrzeby 
■wyciągają dłonie o wsparcie, ale z próżniac tw a, ale z rozp u s ty ,  ale z chci­
wości. T acy  nie będą  teraz mogli ju ż  w ym aw iać  s ię ,  że nie ma dla nich 
robo ty .  Jeś l i  ludzie poczciwi będą p raco w ać ,  będą do pracy i próżniacy 
zmuszeni.

W y  zaś bracia ob y w a te le ,  k tó rzy  tu  macie posiadłości , m ają tek ,  wy 
w sz y scy  co zatrudnić  możecie poczciwy lud nasz ubo g i ,  żąda tego dobro 
o jczyzny ,  sp raw a  nasza św ię ta ,  żąda miłosierdzie, żąda przedewszystkiem 
w ła sn y  wasz in te res ,  abyście się zgłaszali z wszelką ro b o tą ,  jak ą  dać mo­
żecie ludow i i t a k o w ą  w b iurach in form acyjnych zapisywali.  S iły  i s tara­
nia połączone tym  sposobem odsuną  niebezpieczeństwem publiczne sprawie 
n a ro d o w e j ,  z tej s t ro n y  zagrażające.

Rymarkiewicz. Hoffmann. Zofia Zawadzka. Bibianna Moraczewska.
Małecki. Simon. X . Lewandowski.

O d e z w a  T o w a r z y s t w a  D o b r o c z y n n o ś c i  w  P o z n a n i u .
Nadeszła nakoniec chwila wielka i uroczysta  dla n a s ,  w której uadzie- 

j a  odrodzenia  Polski staje się rzeczywistością. Lecz wstąpiliśmy dopiero 
n a  p róg  tego R a ju  — leżą jeszcze przed nami bu rze ,  na k tó rych  uspokoje­
n ie  nie małych sił potrzeba  — czekają nas w alk i,  na k tó rych  odparcie 
skupić  musimy całą moc fizyczną i m oralną  narodu .  A cóż daje tę s i łę ,  tę 
m o c ?  C ó ż  s tw arza  tę potęgę jeżeli nie miłość przenikająca każdą jednostkę 
k ie ru jąc  je j  myśli i uczucia do jednego  celu?

P o lacy !  Polki!  skup ia jm y  więc nasze usiłowania ku um iłow aniu  się 
zobopolnem u przez w szystk ie  klassy sp o łec zeń s tw a , bieżmy z pomocą du­
c h o w n ą  i raa teryalną  ta m ,  gdzie je s t  nieświadomość i n ęd za ,  a przytem 
zetknięciem bogatszego z uboższym . S ta ram y  się zaszczepiać uczucie ser­
decznego zaufania i bra ters twa. W  tym celu zawiązało się tow arzys tw o  
dobroczynności w  P o zn an iu ,  mające na względzie rzeczy leżące tuż  przed 
n a m i ,  to jes t  zaspokojenie koniecznych potrzeb  nędzy, k tóra  w obecnych 
okolicznościach tein jes t  w ięk szą ,  iż p rzem ysł i wszelkie fabryki ustały  i nie 
jed en  mimo najszczerszej chęci p racow ania  ro b o ty  znaleść nie może.

T o w a r z y s t w o  to urządz iło  bióra in fo r m a cy jn e , przez k tó re  szukający 
p rac y  i naw zajem pracu jących  m ają  u łatw ione  porozumienie  się. P ow tó re :  
zajęło  się żyw ien iem  rodzin  pozbaw ionych  wszelkich ś rodków  do życia, 
i  w  miarę możności udzielenia im przyodz iew ku . Dla oszczędności poży­
w ien ie  b yw a  razem zgotow ane i rozdzielone p o re y a m i , aby przynajmniej 
zasłonić od g ło du  ubogich braci i s ios try  nasze. Aie że liczba ich w  na- 
szem mieście dochodzi dw óch  tysięcy, dla tego fundusze  komitetu mimo 
całego zachodu i s tarań  zbieraniem sk ładek ,  w kró tce  się w y cze rp n ą ,  i nie- 
wiedzieć czym przy jdz ie  nakarm ić  tę łaknącą massę.

U d a jem y  się więc do zamożniejszych mieszkańców miasta Poznania 
i p ro w in c y i ,  o zasilenie nas n ie ty lko pieniędzmi ale i naturaliami, w  ka­
szkach , m ąkach ,  ja rz y n ac h  i mięsach. Składki takie choćby najmniejsze, 
jeżeli nas d o jd ą  z wielu miejsc, będą bardzo w ażnem i, bo zasłonią od gło 
d u  ubogich naszego miasta. Sądzim y, iż by było  zbyteczuem zachęcać mie­
szk ańcó w  p ro w in cy i  do po dobnych  zakładów po miasteczkach, bo mamy 
p rz e k o n a n ie , iż w szystk ie  poczciwe s e r c a , rozbudzone tein żywiej w obec­
n y c h  okolicznościach, czują  same konieczną tego potrzebę. Dla ułatwienia 
organizazacyi załączamy tu taj za rys  to w arzy s tw a  poznańskiego. Co zaś| 
do w s i ,  tam obow iązkiem każdego , w  s tosunku  patryarchalnyra  znać po­
t r z e b y  i być pom ocnym  braciom i siostrom jako  członkom sławnej ro d z i ­
n y .  — W s z a k  cała Polska je s t  j e d n ą  r o d z i n ą , bo matka ojczyznę podno­
sząca się Z g r o b u ,  objęła w  ramiona w szystk ie  w a rs tw y  społeczeństwa, 
p rzyc iśnę ła  g o rący m  uściskiem do piersi i nazwała dziećmi sw em i, —  a 
w  imię je j zadrgnęiiśmy i poczuli się jed n ą  wielką całością!

Składki pieniężne p rz y jm o w an e  będą u Pani Hoffman podkassyerki, 
a d a ry  na tu ra lne ,  jako  to  zboże i t. p. w klasztorze P P . Szaretek.

S p o s ó b  O r g a n i z a c y i  T o w a r z y s t w a  D o b r o c z y n n o ś c i  
w P o z n a n i u .

D n ia  wczorajszego zawiązało się w Poznaniu  t o w a r z y s t w o  d o b r a  
p u b l i c z n e g o ,  mające na ce lu ,  aby lud ubogi miasta Poznania, nie m o­
g ący  ani p ieniędzy na u trzy m an ie  s ię ,  ani też sposobu zarobienia na tako­
w e ,  za trudnić  i w ynagrodzeniem  za robotę  mu daną żyw ić. Luc nieczyn­
n y ,  g ło dn y  i gnuśnie  na u licy  s to jący , ła tw o  uledz może wszelkim podszep­
tom i podburzen iom  do n ie spo ko jn ośc i , gdyż  ich nigdy a mianowicie w cza­
sach n iespokojnych nie brakuje .  A by  więc temu złemu zapobiedz, zaw ią­
zało się w yźćj w spomniane to w a rz y s tw o  i uorganizowało  dwa komitety ; 
k o m i t e t  d y r y g u j ą c y  c z y l i  n a c z e l n y ,  i k o m i t e t  c z y n n y .  K o­
mitet naczelny, z łożony  z 3  dam i 3  m ężczyzn ,  pracuje nad tein, aby p o ­
stanowienia kom itetu  naczelnego w ykonane  zostały . A by  lud nieczynny 
za trud n ić ,  a g łodny  i obdarty  nakarmić i p rzy od z iać ,  trzeba aby  to w arzy ­

stwo 1) wiedziało o wszelkiej pracy, jaka dana być może ludow i zdolnemu 
p racow ać; 2 )  trzeba ,  aby  wiedziało o każdym ro bo tn ik u ,  k tó ry  się tej ro ­
boty podjąć chce. Na ten koniec załozone zostały dwa b i u r a  i n f o r m a ­
c y j n e ,  jedno  na Chwaliszewie w sklepie Ob. Czaplińskiego, drugie w  Ba­
zarze w sklepie Ob. Gliszczyńskiego. (Dla tego b iu ra ,  ażeby ułatwić tak 
robotnikom jak i ty in ,  co robotę  d a ją ,  dochodzenie do b iu r ,  k tó re ,  gd y b y  
ty lko jedno było biuro , uciążliwe byłoby dla mieszkańców mianowicie osia­
d łych  na przedmieściach). W  biurach informacyjnych znajdują  się s ek re ­
tarze z rana od 7  do 1 2 ,  a po obiedzic od 2 do 7 ,  i zapisują  w  księgach 
na to sporządzonych  każdego obyw ate la ,  k tó ry  się z robo tą  zgłasza, gdzie 
mieszka i jaka jes t  ro bo ta ,  o której znać daje. — Z drugiej s t rony ,  również 
zapisują  imię każdego robo tn ika ,  zgłaszającego się do p racy  i w skazu ją  mu, 
gdzie mu się po nię udać należy. — Ł a tw o  trafić się może, że w braku  ro ­
bo ty  nie będzie można dać natychm iast wszystkim  zatrudnienia. W  takim 
razie sekretarz  w biurze informacyjnem siedzący , daje żądającemu ro b o ty  
d ru k o w an ą  karteczkę, j a k o  o n  w t e j  c h w i l i  z a t r u d n i o n y  h y ć  n i e  
m o ż e ;  i człowiek ten w tedy  z tą  kartką  udaje się do klasztoru  P P .  Sza­
retek i dostaje tam bezpłatnie obiad. W  ten sposób zapobiega się zupełnie 
żebraniu po ulicach, gdyż każdy, kto tylko pracować chce, znajdzie robotę ,  
a jeśli nie ro b o tę ,  to znajdzie pożyw ien ie  z funduszu ogólnego. P ry w a tn i  
zaś ludzie wolni będą od wszelkich ja łm użn  jednorazow ych  po ulicach. — 
Co do kalek, to p rzy ją ł  magistrat obowiązek na s ię ,  mieć o nich staranie. 
Do to w a rzy s tw a  dobroczynności rodzaj ten biednych nie należy.

Głów ne względy, na k tóre  to w arzy s tw o  zwracać musi uw agę  sw oję, 
s ą :  ' ! )  organizować p ra c ę ,  t. j .  w yszukiw ać  po mieście, gdzie ty lko  je s t  
jaka  ro b o ta ,  i w ogólności, obywateli miasta nakłaniać, aby się z ta k o w ą  
do biór inform acyjnych  zgłaszali; — 2) zbierać sk ładki,  urządzać kw esty  
i wszelkie inne środki zbogacenia funduszu  to w a r z y s tw a , ju ź  to w  ofiarach 
p ien iężnych ,  ju ż  w darach n a tu ra ln y c h ;  3 )  mieć staranie o p rzyodziew ek 
dla ludzi po trzebujących  teg o ;  4) urządzić  i p ilnować p o r z ą d k u , w  jak im  
ludzie niemający pracy, mają być przez to w a rzy s tw o  bezpłatnie karm ieni. .  
— T e  są g łów ne  zadania i niejako w ydzia ły  komitetu dobroczynności. Człon­
kow ie  komitetu czynnego ,  wzięli pomiędzy siebie jak  te ,  tak inne jeszcze, 
więcej podrzędne względy i wolno im przybierać  sobie z własnego ramienia 
osoby ku własnem u w y rę c z e n iu , aby  w pracy svvej uciążliwej mieli dosta­
teczną pomoc i całemu ruchow i dodaw ać mogli jak  najwięcej sprężystości.

Ż yczyć  należy, aby na p row in cy i  podobne tow arz y s tw a  by ły  w każdym  
powiecie zakładane. 1 tam , rów nie  b liskie, a może bliższe i najlepsze jes t  
n ieb ezp ieczeń stw o ,  pokojow i pow szechnemu zagrażające ,  jak  w  mieście. 
P o w y ższy  opis zamieszczony w gazecie ,  aby osoby, chcące zawiązać podo­
bne to w a rz y s tw a ,  miały niejako na w zó r  czyli n o rm ę ,  organizacyą komi­
tetów  poznańskich. T o w a rz y s tw o  Dobroczynności

z  polecenia A. M a ł e c k i .

D o  d u c h o w i e ń s t w a  W i e l k i e g o  K s i ę s t w a  P o z n a ń s k i e g o .
Kochani Bracia! Spadła  z oczu zasłona , ję z y k  juź  s ię  ro zw ięzu je ,  s e r ­

ca ju ż  nie tak ściśnione. Spad ła  z oczu zasłona. Ju ż  daw no w ołano  na 
nas zew sząd :  P o k ó j ,  pokój ano nie było pokoju . Inaczej zagrzmiał nam 
na jw yższy  nasz pasterz na ziemi, P ius  IX . ,  inaczej zagrzmiał namiestnik 
Chrystusa  słowem i czynem , bo ogłosił w praw dzie  p o k ó j ,  ale pokój lu ­
dziom dobrej w o li ,  a w ypow iedz ia ł  w o jn ę ,  w o jnę  najzaciętszą złości i nie­
p raw o śc i ,  która w imieniu sprawiedliwości boskiej chciała posieść ziemię. 
Nie przyszedłem puszczać p o k o ju ,  ale miecz, w oła  na nas Zbawiciel świata. 
Nie w y p ra w i ł  nas w praw dz ie  z mieczem z żelaza lub stali u ku tym  na świat, 
ale z obosiecznym mieczem słowa swojego. T y m  mieczem ducho w n ym , 
k tó ry  się n igdy nie s tę p i ,  tym  mieczem Ewanieli i ś . ,  k tó rem u się do tąd  
żadna potęga ziemska trw ale  nie o pa r ła ,  tym mieczem, k tó rym  nas wszech- 
raocność Boska sama uzb ro i ła ,  mamy uderzać na zastępy zbrodni i n iepra­
w ośc i ,  jakiemi się o k rąg  ziemski n a jeż y ł ,  nim mamy roztrącać te g ó ry  
i w a ły  w y s tęp k ó w  i zb rod n i ,  któremi się p rzem oc.o toczy ła  i na k tó ry ch  
tron sw ój za łoży ła ,  w o ła jąc :  oto my bogami w aszy m i,  mnie się kłaniaj­
cie! J a k o  aposto łow ie  śś. tą  bronią  obalali św ią tyn ie  pogańskie i t łukli bał­
w anów , tak i my tą samą bronią  mamy tłuc i obalać b a łw anów  przem ocy 
i g w a ł tu ,  jakich pogaństw o  now ych  czasów czcić kazało. Nasze czasy 
podobne są do czasów prześladowania p ierw szych  w ieków  chrześciańskich, 
niechże i czyny  nasze będą podobne do czynów  męczenników, J a k  im 
w katakombach tylko podziemnych wolno było chw alić  praw dziw ego  Boga, 
tak i my p raw d y  najświętsze Zbawiciela w katakombach serc naszych u k r y ­
wać m usim y; jak im , tak i nam sk rępow ano  j ę z y k , w katakombach ty lko  
familijnego grona wolno ci być chrześcianincm , w katakombach g ro na  w ie r­
nych przy jac ió ł ,  w katakombach konfessyonału wolno nam ty lko  głosić 
p raw o  boskie: Nie k radn i j ,  nie zabija j,  a w życiu po li tycznem , w  życ iu  
narodów  nakazano ty c h ,  co złu pili całe narody  i kościoły, co w y m o rd o ­
wali całe pokolenia czcie i bić przed nimi czołem, jak przed Bogami. Ci 
k a p ła n i , co się pow ażyli z katakomby sumienia w y jść  na ulicę i kamienną 
tablicą p raw a boskiego: n iezab ija j , pow strzym ać nóż toczący k rew  bratnią ,  
jęczą  w więzieniach lub tu ła ją  się w ygnańcam i po świecie. Co więcćj, 
w  tćj chwili n a w e t ,  k iedy ju ż  od zaohodu chorąg iew  w olności pow iew a,



k iedy  namiestnik Chrystusa na ziemi wolnością i b łogosław ieństwem  nieba 
lu dy  sw oje o bd arza ,  w  tej mówię chwili przemoc ku je  nam kapłanom 
w  o w y m  projekcie do p raw a  karnego kajdany  i n a s ,  w ysłańców  niebios 
zamienia na helo tów  pogańskiej Grecyi. Z tych wieź św ią ty ń  naszych, 
k tó re  w iara i pobożność w yniosła  ku  n iebu ,  spoglądają  na nas blisko trzy  
wieki poniżenia ,  s rom oty  i hańby. F a łs zy w a  mądrość tego świata  nie d u ­
chem ś w ię ty m ,  ale duchem machiawelskim gab ine tów  n a tchn ię ta ,  woła tak 
daw no  na n a s ,  że kościół nie zna n a ro d o w o śc i , jak  g d y b y  serce Chrystusa  
żyjącego w lu d z k o ś c i , serce kościoła za ciasnein było  dla umiłowania  
wszystk ich  n a rod ów  za ró w n o ,  ja k  gd y b y  C h r y s t u s  te m u ,  k tó r y  chce 
b y ć  c h  r z e ś c i a  n i n e m ,  tem u ,  k tó ry  chce być wysłańcem J e g o , po ło ­
ży ł  w a ru n e k ,  ż e  p i e r w e j  m u s i  b y ć  M o s k a l e m ,  P r u s a k i e m  l u b  
A u s t r y a k i e m ,  n i m s ł  u g ą  J  e g o  w s w o i in n a r  od  z i e. P rzek leństw o  
tak  bluźnierczćj nauce i je j g łos icie lom, przekleństwo t y m , co w takim 
czasie w o ła ją :  »pokój,  pokój ano nie ma pokoju.® W s ty d e m  obsypał pa­
pież tę przeklętą  naukę i p raw o  ś. ewangelii,  z katakomb ciasnych ukrycia 
osadził na tronie ludów  i rozw ięzuje  nam ję z y k ,  k tó ry  nowoczesne pogań­
s tw o  skrępow ało , aby  poznał świat ,  że C hrystus  w kościele sw oim żyje, że 
C hrys tus  je s t  oswobodzicielem narodów , nie ich ciemięzcą. Ciągnie tedy 
chm ura  ciężarna gromami i t r w o g ą ,  złych lub nieświadomych p rzeraża ,  ale 
ludzi dobrej woli t rw oży ć  nie p o w in n a ,  bo od pierwszej ch w il i ,  kiedy się 
z jaw iła ,  w idzimy, że ręka W szechmocnego n ią  k ie ru je ,  g łow a kościoła nią 
żag lu je ;  widzimy w praw dzie  straszliwe grom y, jakie z sobą niesie , ale w i­
dzimy zarazem , że to są  g ro m y  sprawiedliwości boskiej w yko ny w ające  je j 
odwieczne w y r o k i ,  że s trąca ją  panow anie niesprawiedliwości i g rzechu ,  że 
gruchocą  potęgę ślepą pych y  i żelaza, że to są g rom y, które roznoszą  mi­
łosierdzie boże od narodu  do n a rodów  bojącym się jego, że to są  g rom y, 
k tóremi Bóg uczynił i uczyni moc ramieniem sw ojera ,  ro zp roszy ł  pyszne 
myśli serc ich ,  że to są g rom y, któremi z łoży ł możnych z stolicy, a w y ­
w y ż sz y ł  p o k o rn y c h ,  że to są  g rom y, któremi ostre  żelaza na nas w ym ie ­
rzone i w ytoczone przeciw spraw com  sk ie row a ł,  któremi te noże zbrodni­
cze z k rw i niewinnej braci naszych jeszcze nie oschłe na zbrodnia rzy  samych 
obró c i ł ,  że to są  grom y, któremi z ty ch ,  co z tyg ry sa  zajadłością ojca od 
dzieci, dzieci od rodziców oddzierali i do więzień wtrącali lub na tu łactw o 
w sk azy w a l i ,  z pałaców, z mam ony niesprawiedliwości na tu łac tw o  wygnał. 
Na losach F il ipa ,  na hańbie  i sromocie Metternicha dow odźm y narodow i, 
że nie masz tw ie r d z ,  z as tęp ów , ani b ro n i ,  k tó raby  zbrodnię  zasłonić zdo­
łała od chłosty  sprawiedliwości boskiej,  temi tak silnie w yry tem i śladami 
sprawiedliwości i wszechmocności Boskiej naw racajm y n iedow iarków  i tych, 
k tó rych  d ługa niedola aż na kraniec rozpaczy p rz y w io d ła , a nie jednę du­
szę pozyskam y Bogu. Niewczesna bojaźń lub trw oga  niechaj nas nie skła­
nia do stawiania oporu  biegowi sprawiedliwości boskie j,  p ły ń m y  z nim ra ­
czej za przykładem papieża, za p rzykładem  arcybiskupa paryzkiego, bo 
Bóg zaczyna sam sądzić św ia t  z jego n iep raw ośc i,  sam jej pow iedz ia ł:  do­
tą d ,  ale nie dalej;  bądźmy tedy pomocnikami jego. Ale jako  praw dziw i 
pasterze, jako ojcowie dusz nam po w ie rzon ych ,  bądźmy mądrym i jako  wę- 
żow ie a p ros tym i jako  go łęb ie ,  nie narażajmy dzieci naszych na szalone 
niebezpieczeństw a, abyśm y niezręcznością lub pospiechem nie zdradzali 
sp r a w y  o jczyzny i kościoła; siłą  i mocą relgii naszej świętej go tu jm y  go, 
aby  by ł  do jrzałym  do przyjęcia  i p iastowania w olności ,  k tó rą  go Bóg ob­
da rzy ,  aby nie sądz i ł ,  że w olność , k tó rą  mu Bóg niesie ,  zawiera bezkarne 
pełnienie zbrodni i w y s tępków . G otu jm y  tedy drogę p a ń sk ą ,  pros te  czyń­
my ścieszki jego.

R ozw ięzu jm y  uprzedzeniami i przesądami skrępow ane serca tysiącznych 
s tronn ic tw  i n iezgod, jakie  nieprzyjaciel na roli serc naszych zasiał. J e -  
dnem teraz jes teśm y stronnictwem. D la  tego obosiecznym mieczem słow a 
bożego przecinajmy w szystk ie  w ątk i n iezgod ,  sw a ró w  i namiętności, k tó re  
społeczność naszą roz ry w a ją .  T o  je s t  b ó j ,  k tó ry  toczyć mamy, to  jes t  
bój praw dziw ego  pokoju. G łośm y na jp ie rw  całą potęgę s łow a i czynu, 
przebaczenie ,  przebaczenie tym  n a w e t ,  k tó rzy  w chwili zwątpienia  i roz­
paczy tonącemu p raw ie  (po ludzku sądząc) narodowi b r z y tw y  kazali się 
chw ytać  i ostatnią  kartę  dziejów n a s z y c h ‘k rw ią  bra tn ią  zapisa li , p rzeba ­
czenie tym  szczególnie, k tó rzy  się złości ludzkiej za narzędaie uzyć  p o zw o ­
lili ,  w o ła jm y  w tej chw ili :  odpuść im P an ie ,  bo nie wiedzą co czynią! 
A  kó jm y, kó jm y rany  ich ,  k tó rzy  gorąco pragnęli przelać sw ą  k rew  za 
o jczy zn ę ,  a przelali j ą  pod  nożem bratobójczym . D źwigajmy, co upadło 
niżej godności człowieka a łam m y i ta rgajm y przemoc zazdrości i nikcze- 
m ności,  k tó ra  chce strącać to ,  co się do szlachetności podnosi. Jednem  
s łow em , go tu jm y  drogę p a ń sk ą ,  pomiędzy szlachtą i pomiędzy ludem , aby  
jędza  niezgody nie slabiła nas więcej i nie sprzątała  między nami tak obfi­
tego ż n iw a ,  jak  d o tąd ,  łączmy rozpadłe części węzłem miłości. Z nośm y 
z męstwem i chrześciańską cierpliwością pociski, na nas naw et miotane, 
m ó w ią :  odpuść im Pan ie ,  bo nie w iedzą co czynią . A  dokąd  moc i siła 
nasza nie s ięga ,  tam niech sięga modlitwa nasza i módlmy s ię ,  a módl­
m y  się gorąco za cały nasz naród kochany , aby nie zboczył z to ru  sp raw ie ­
dliwości boskiej i nie pracował na drodze n ieprawości za tracenia ,  módlmy 
się a bądźmy go tow i do wszelkiego pośw ięcen ia ,  bądźm y g o tow i jako  ó w  
Jud w y b ra n y  musiał być g o to w y ,  kiedy go P an  Bóg z n iewoli egipskiej
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w yprow adz i ł .  A  gdy  p rzebrn iem y przez  m orze  u trap ien ia  i  niedoli , k iedy  
roztrzaskam y kajdany  pogańskie i w s tąp im y  w  progi o jczyzny  n a sze j , k iedy  
nam Pan  Bóg odda ziemię obiecaną, ziemię p rzod kó w  naszych ,  natenczas 
zagrzmijmy wolnemi piersiami hym n wielkiego A pos to la :  »Któź tedy  nas 
odłączy od miłości C h ry s tu so w ej?  u trap ien ie?  czyli uc isk?  czyli g łó d?  
czyli nag ość?  czyli m i e c z . . . .  A lbowiem p e w ien em , iż ani śm ierć ,  ani ży ­
w o t ,  ani an io łow ie ,  ani k s ię s tw a ,  ani m ocars tw a ,  ani teraźniejsze rzeczy, 
ani p rzysz łe ,  ani m oc ,  ani w y so k o ść ,  ani głębokość, ani inne utrapienie 
nie będzie nas mogło odłączyć od miłości b o ż e j , k tó ra  je s t  w  C hrystusie  
Jezusie Panu  naszym. (Gaz. polska.)

Z P o z n a n i a ,  dn. 2 8 .  Marca. — W cz o ra  o godzinie 1 0 .  odbyło  się 
ja k  nauroczystsze nabożeństw o żałobne w  kościele św. M ary i Magdaleny, 
za poległych na barykadach  Berlina obywateli .  Mszą św . rekw ia lną  cele­
b row ał  ksiądz biskup sufragan D ąb ro w sk i ,  a w zniosłą  i p e łną  uczuć pa- 
tryo tycznych  przem ow ę powiedzia ł ks. P rus inow sk i .  Około godziny  6. 
wirczorein p rzyby l i  w ięźniow ie s tanu Libel t ,  Malczewski i w ie lu  innych, 
a w nocy około godziny  1 1 .  ks. a rcypasterz  P rz y łu sk i  z resz tą  deputacyi 

z Berlina.
Pan A nersw ald  minister sp ra w  w ew n .  następujące przesłał uw iadom ie­

nie do JVV. A rcybiskupa Dr. P rzy łu sk ie g o :
Z najw yższego polecenia JKM . mam h o no r  oświadczyć J W .  A rcyb isku­

pow i i reszcie cz łonków  na podaną  z dnia wczorajszego p e t ic ią ,  że w y b ó r  
komisvi celem narodow ego zreorganizow ania  W .  Ks. Poznańskiego złożonej 
z samych k ra jow ców  W .  Ks. P .  bez w zględu narodow ości nastąpić może, 
albowiem król JM ść ma to zaufanie, że i na  in teresa mieszkańców  rodu  nie­
mieckiego w zgląd  miany będzie.

J .  Kr. Mć nie mógł do tej komissyi p rzy łączyć  jenera ła  W il l i s e n  z po­
w o du , że mu inne dał s tanowisko i inne tym czasow e zatrudnienie.

K ró l  JM ć polecił mi nad to  uczynić  w y raźn e  o św iadczen ie , że się w  ni-  
czem nie sp rzec iw i,  ale chętnie uw zględni to w szystko ,  coby w  sposób 
spoko jny  do rozwinięcia pomienionej organizacyi p rzy ło ży ć  się mogło. 

Berlin ,  d. 2 6 .  Marca 1 8 4 8 -  A u e r s w a l d .
Do J W .  A rcyb iskupa  Dra P rzyłuskiego.

N i e m e  y.
B e r l i n ,  dnia 26- Marca. — D zienn ik  Z e i t u n g s h a l l e  pisze o p o ­

stanowieniach względem W ielkiego K sięs tw a Poznańsk iego ,  co nas tępu je :  
przedw czora  wieczorem o godzinie 6  miała o trzym ać deputacya  s tanow czą  
odpowiedź. Nie dano jedn ak  ta k o w e j ,  i ju ż  deputacya niemiecka miała 
zamiar wyjechania  z Berlina, celem oświadczenia sw oim komitentom o sw y ch  
próżnych  usiłowaniach, k iedy pan Koenigsberger z P oznan ia  p rz y b y ł  z p rze ­
rażającą n o w in ą ,  że jenera ł  Steiniicker groził niezwłocznem b om bardow a­
niem miasta z fortecy. (K upiec  H erz K oenigsberger w e wczorajszej nie­
mieckiej gazecie poznańskiej num. 7 4 - ,  ośw iadcza , że b y ł  w praw d z ie  
w Berliuie ,  ale ani nogą w zamku królewskim nie p o s ta ł ,  ani nie  należał 
do żadnej d e p u ta c y i , że a r ty k u ł  ten co się jego  osoby  ty czy  je s t  k łam stwem .) 
Niemiecka deputacya pospieszyła czera spieszniej na zamek z panem Koe- 
nigsbergercm, celem przedstawienia  grożącego niebezpieczeństwa. Hrabia 
Schw erin  odpowiedział d e p u to w a n y m ; że S te inacke r ,  jeżeli się widzi zna- 
g lonym do strzelania na m ias to ,  ty lko  dopełnia swojego obow iązku. N ie, 
panie h rabio! odrzekł d ep u tow an y  Bielefeld, taką  odpow iedzią  wcale się 
nie zbyw a ludzi; jeżeli takiej przem ocy u ż y ją ,  natenczas w sz y scy  się p o ­
łączą w W ie lk im  Księstwie Poznańskiem i przemoc przem ocą zw alczym y, 
dla tego żądam y stanowczej i rychłej odpowiedzi. — P rzy by l i  też  nąstępnie 
inni minis trowie i po długich  układach zgodzili się z d ep u to w an y m i na na­
stępujące p unk ta :

1 )  Komitet zaw iązany  w  Poznaniu  ma us tanow ić  komitet rz ą d o w y ,  
k tórem u zostaną przydani dw aj kommissarze kró lew scy ,  pan B eurraann  do 
spraw  cyw ilnych  i jenera ł  W il l i sen  do w ojskow ych .

2 )  Komitet w ybierze  naczelnym prezesem Polaka.
3) Na w ezwanie komitetu m uszą  złożyć u rzędow an ia  landrac i,  korois- 

sarze o k rę g o w i,  urzędnicy adminis tracyjni i sędziow ie , k tó rz y  się n iepo- 
d ob a ją ,  przez dw a lata mają jedoak jeszcze pobierać pensie ,  odpow iednie  
ich funkcy i ,  w  ich miejsce m ają nastąpić  urzędnicy , k tó ry c h  komitet w y ­
bierze.

4 )  W o jsk o  ma organ izacyą  polską otrzymać. (D epu tow an i zezwolili 
n aw e t  na wniosek min is trów , ażeby w służbę w o jsk o w ą  mogli w stępow ać  
Niemcy i żydzi.)

5 )  Forteca  tym czasowo ma zostawać w ręk u  pruskie j za łog i ,  załoga 
jednak nie może działać bez Zezwolenia komitetu.

6 )  J ę z y k  polski i niemiecki obok siebie i w edług  po trzeby  m ogą b yć  
uży w an e ,  szkoły  polskie i zakłady polskie ku ogólnemu p oży tk o w i służyć 
będą.

Mamy tu  jeszcze do uzupełnienia spraw ozdania  o w ypuszczeniu  wię­
źniów  s t a n u ,  co na s tęp u je :  L ibelt,  M ie ro s ław sk i ,  tudzież pani Matecka 
i Malczewska ze swojemi dziećmi byli w  pojeździe, w  k tó rym  siedzieli, cią­
gnionymi przez lud berliński przez ulice L u d w ik i ,  F ry d e ry k a  i L ip y ;  re ­
szta P o laków  z odkry tem i g łow ami szli pieszo za n im i,  i byli witani przez 
lud okrzykam i radości.  Mierosławski t rzym ał w  ręk u  niemiecką chorągiew,
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a  flaga po lska ,  k tó r ą  dam y w  chwili uw olnienia  u szy ły  w  więzieniu, pow ie­
w a ła  z p o ja z d u ,  w  k tórym  uwieńczeni bojow nicy  barykad z pamiętnej na 
zaw sze  nocy  (z  1 8 .  na 1 9 .  M arca )  siedzieli. Z e  wszystkich okien sypano 
w ieńce  k w ia tó w ,  pow iew ano  chorągwiam i i chustkami. S tudenci uzbro je­
n i  pow ita l i  sw ych  braci P o la k ó w  p rzed  u n iw ersy te te m ,  g w ard ya  obyw ate l­
sk a  na g łów nym  odw achu  w ys tąp i ła  pod broń i salutowała. Libelt i Miero­
sławski dziękowali i zaręczali w  imieniu ludu polskiego, żc u t rz y m u ją  p o ­
k ó j  i p rzy jaźń  z N iemcami, a  piersiami zasłaniać będą  ich granice przed 
Rossyą .  Na m o w y  ich o k rzy k  uniesienia odpowiedział i w yraża ł  przeko­
nanie  o konieczności zbratania  się wszystkich n a rod ów  liberalnych.

W r o c ł a w ,  dn. 2 5 .  Marca. —  W ie lu  ch łopów  i innych mieszkańców 
p o  wsiach szląskich nie  chce płacić podatków  i d a n i n , dla tego król. rejen- 
cia w rocław ska upom ina ich pod  dn. 2 5 .  b. m. u rz ęd o w n ie ,  ażeby płacili 
ja k  przed w ypadkam i zaszłemi w P ru s sach ,  gdyż w  razie o p o ru ,  u ż y t ą  zo­
stanie p rzeciw  nim siła zbrojna.

S z l e z w i g  - H o l s t e i n .
K i e l ,  d. 2 2 .  M arca. —  P o po łu dn iu  o godzinie G- W  tej chwili p rz y ­

b y w a  sztafeta z K openhagi,  że m in ts te rs tw o  zwalone, król uw ięziony  i rząd 
ty m c zaso w y  us tan ow io ny m  został. Zasiadają w nim Hoidt i Orla Lehmann.

U  nas panu je  wielkie w zburzen ie  u m ys łów .  O baw iają  się o deputacyą 
z ło żo n ą  z O lsh ausena , N ee rg a a rd a , C lausena , Gebicha i E n g e la , k tó rzy  
■w czwariek  z tąd  udali się do K o pen hag i ,  spodziewają  się je d n a k ,  że kapi­
ta n  sta tku  parow ego nie p rzy b i ł  do lądu.

W o j s k o  tu  ośw iadczyło  się za ludem. Dziś zapew ne ustanow ionym  
zostauic  rząd  tym czasow y i niepodległość od D anii Szlezw iku i Hollsteinu 
ogłoszoną. S pod z iew a ją  się w  każdej chwili przybycia  Beselcra i Reven- 
t lo w a  Preetza.

L u d  zachow uje  się spokojnie. S tatek  p a ro w y  kopenhagski zapewne 
d uńczykow ie  zatrzymali.  —  W ieczorem  obyw ate le  i wojsko wspólnie stoją 
n a  straży . — W o jn a  niezawodna. Z apew ne  zechcą wcielić Szlezwik do Da­
nii. T e raz  godzina w y b i ła ,  gdzie nasi bracia Niemcy pow inni okazać sw o­
j e  sym patie  dla nas czynem. — W s z y s c y  stanęliśmy pod  bronią .  — Niech 
ż y ją  Niemcy! niech ż y ją  waleczni berlińczykowie.

Obyw ate le  l len d b u rg a  zatrzymali przemocą 6 0 0 , 0 0 0  zł. r e ń . ,  które 
m iano  odwieść do Kopenhagi.

R z ą d  tym czasow y w Szlezw igu  się u tw o rz y ł  i oświadcza w  wydanej 
o dezw ie  w Kielu pod dniem 2 4 .  Marca, że połączy się z usiłowaniami Nie­
m ie c ,  celem zawiązania z niemi jedności i wolności.

F r a n c y  a.
P a r y ż ,  d. 2 2 -  Marca. — Jenera ł  Cavaignac zostanie ministrem w o jn y  

a jen e ra ł  C hangarnie r po nim nastąpi w  Algierze. W o jsk o  musi być zor-  
ganizow anem  na now o. T a k  jak  j e s t ,  nie może z o s ta ć — jes t  to massa od­
dzielna od l udu ,  k tóra  ty lko ży je  od lat 1 0 0 0  nienawiścią przeciw ludow i 
i  p rz y  każdej sposobności,  k re w  jego przelewała. Armia więc musi być 
z rew oiucyon izow ana .  Cavaignac został dziś ministrem w o jn y  i pod ją ł  się 
ta k  trudnego  dzieła. Ale zrew olucyon izow an ie  armii jes t  to samo co znie­
sienie karności, je s t  to anarchia. Mój Boże, na to się odw ażyć  trzeba — 
ze sztucznego chaosu może ty lko  n ow a pow stać  o rgan iza cy a—stara machina 
tw o rz y ła  stare p raw a  - racch inę  zdrzuzgotano, przeto  n o w ą  trzeba budować.

A żeby  umieć się znaleźć w  tym  lab iryncie ,  nic w ystarcza  zw ycza jny  
ro z s ą d e k — trzeba mieć w ia rę ,  św ię tą  w iarę  w jeniusza  ludzkości,  w jen iu -  
sza re w o lu c y i ,  inaczej zgnijemy, albo udusim y się z szaleństwa i przedrza- 
źnienia.

O trzym aliśm y tu  p ruskie  gazety  w tej chwili — w ypada  mi pioro 
z  ręki . . . .  w iem y w szystko  co zaszło aż do dnia 1 9 .  M arca wieczorem —  
w szystko  po jm ujem y okrom  jed n eg o ,  okrom  jednego  — ale tego jednego 
n iepojm ujem y . . .  mąci nam zm ysły ,  nadw eręża  w nas w iarę  . . .  jednego,
jednego  nie po jm u jem y  t y l k o ................. !!

A n g l i a .
L o n d y n ,  d. 2 2 .  M arca . — Zkąd to pochodzi,  zapytu je  gazeta Times, 

że  Anglia zaledwie czuje wstrząśnienia  europejskie ,  pod któremi zawalają 
się t r o n y  stałego l ą d u ?  N a p rz ó d ,  że lud nasz ju ż  osięgnąl plony żoiwa, 
k tó re  ląd  s ta ły  zaledwie siać począł. M amy ju ż  rzeczy rozm aite ,  k tórych 
n a ro d y  albo u  bram zam ków  lub p raw od aw s tw a  się domagają. Mamy w ol­
no ść  prassy ,  mam y rep rezen tacyą  l udu,  gdzie każdy klient skazać może na 
sw ego  pa tro na  w  senacie, i k tó ra  u łatwia w y b ó r  każdemu pracującemu 
cz ło w ie k o w i ,  jeżeli uw aża  za rzecz s to so w n ą ,  aby  się postarać o p raw o  
w y b o r ó w  (? ) .  — W i e l u  to z robotników  nieprzyszło  do d os ta tk ów , św ie­
tności i potęgi. O byw ate le  nie schylają czoła przed magnatam i, nie oba­
w ia ją  się źołnierstwa. C zego  1 0 0 , 0 0 0  żołnierzy w P a ry ż u  dokazać nie 
m o g ło ,  to dokazały  w  L o n dy n ie  małe konstablcroskie laski. Nie powiedzie 
się u  nas rew olucy i dopó ty ,  dopók i życzeniom ludu nic uczyni się zadosyć. 
T a k  skreśla  T im es położenie Anglii w  dłuższym  artykule. Tymczasem z d a ­
rza  sie n ie je d n e m u  m alarzow i,  k tó ry  siebie m aluje ,  że nie widzi piegów 
n a  swojej tw arzy .  W  Anglii zna jdu ją  się miliony lu d z i , którzy wyśmieją  
ten obraz dziennika Times, w szyscy  ci, co sw e  nazw iska  lub krzyżyki pod­
p is u ją  pod p e ty c y e , w  k tó rych  lu ('domaga się p ra w  swoich. M iliony ż ą ­
d a ją  p raw a  glosow ania , a ta  r a n a  wciąż ropieje.

W ten c zas ,  m ów ią oni ,  lud dostatecznie będzie rep rezen tow any , skoro 
p raw o daw s tw o  w ys ta rczy  na jego potrzeby. Nie ulega żadnej w ą tp l iw o ­
śc i ,  że teraźniejszemu parlamentowi nie z jednej s t ron y  czynią  za rzu ty ,  że

mało dba o biednych i t. d.
W  A n g l i i  n i e  w i e r z ą  w w y b u c h  w i e l k i c h  w o j e n  w E u r o ­

p i e ,  j a k  t o  u t r z y m u j ą  n a  s t a ł y m  l ą d z i e .  S ą d z ą  w o g ó l n o ś c i ,  
ż e  k a ż d y  l u d  m a  t e r a z  d o s y ć  d o  c z y n i e n i a  z e  s o b ą  i z e  w o l a  
l u d u  w s z ę d z i e  t a k i e j  s i ł y  n a b r a ł a ,  ż e  n i e p o d o b n a  j e j  s i ę  n a ­

d a l  o p i e r a ć .
Książe Argyle w yd a ł  rozkaz do b o ro w y c h ,  aby strzelali sarny i p o sy ­

łali j e  do Inverary ,  gdzie z nich zu p y  go tu ją  dla biednych.
Z  D ublina  d on oszą ,  że Sm ith  O’B rien ,  Mithell i Meagher są oskarżeni 

o buntow anie . Dosyć je s t  wziąć do ręki jeden m um er United Irishman, 

aby  ich schw ytać in flagranti,
K r ó l e s t w o  P o l s k i e .

W a r s z a w a ,  dn. 2 6 .  Marca. — W arszaw sk i  jenera ł-guberna to r  miasta 
W a rs z a w y .  Z  rozkazu księcia namiestnika K ró le s tw a ,  w zyw am  niniejszem 
mieszkańców miasta W a rs z a w y ,  ażeby wszyscy, oprócz zostających w służ­
bie czynnej oficerów w ojskow ych  i u rzędników  cyw ilnych  e ta to w y c h ,  zna j­
du jącą- się u  nich wszelką broń pa lną ,  w  ciągu 2 4  godzin od obecnego w e ­
zw an ia ,  do biura tutejszej policyi złożyli.  — Przekonani o u k ry w an ie  ta ­

kow ej b ron i ,  pod sąd w ojenny  oddani będą.
Broń do policyi sk ładana, ma być opa trzoną  p r z y \viązanem‘ * opieezj-  

tow anem i kar tk am i,  z wyrażeniem do kogo ta b ro ń  należy.
Na złożoną b ro ń ,  właściciele o trzym yw ać  będą s tosow ne pokwitowania* 

(podp .)  Je n e ra ł-ad ju tan t  książę Gorczakow.
O ber-p o l icm ejs te r  miasta W arszaw y .  W  skutku  rozkazu księcia G or­

czakow, w arszaw skiego wojennego jenera ł-guberna tora  z d. 2 4 .  Marca r. b. 
N r  1 0 8 0 ,  podaje do wiadomości mieszkańców tu te jszy ch ,  ze w obecnym 
czasie, każda osoba przechodząca przez miasto po godzinie 1 1 .  w nocy, po ­
winna mieć p rzy  sobie latarkę z zapaloną św iecą; że wyłączeni są od tego 
obow iązku  ty lko  w ojskow i wszelkiego stopnia i że nie s tosujący się do n i­
niejszego ogłoszenia, p rzez patrole policyjne aresztowani będą. — W a rsz a ­
w a d. 2 5 .  Marca 1 8 4 8  r. — J e n - m a jo r  Abramowicz. Sekret. Kwieciński.

G a 1 i c y  a.
L w ó w ,  2 2 .  Marca. — W  niedzielę na dniu 1 9 .  Marca 1 8 4 8 -  około 

3 .  godziny po po łudniu  p rz y b y ł  lud tłumami po przed akademię techniczną, 
gdzie z okna następujące a r ty k u ły  przeczy ta ł  pan D obrzańsk i:

1 )  pros imy cesarza austryackiego o konsty tucję  i zniesienie c e n z u ry ;
2 )  aby  cesarz austr. m ianow ał się królem polskim a Galicia nie s tanowiła  

p row in cy i  au s t ry ack ie j ;
3 )  pow szechną amnestią t. j. o uwolnienie poli tycznych w ięźn iów ;
4 )  o gw ard ią  n a ro d o w ą ,  t. j .  o uzbrojenie  ludu przeciw R ossyanom ;
5 )  żeby do u rzędów  ty lko  Galicyanów przy jm ow ano  a tych  Niemców, 

k tó rzy  teraz są i są p rzychylni Polakom, żeby w urzędach z o s ta w io n o ;
6 )  żeby w  szkołach w o jc z y s ty m , t. j. polskim ję z y k u  uczono.

Tegoż samego dnia obrano depu to w an ych  z akademii umiejętności i 
technik i,  i od szlachty i ludu do przedłożenia adressu  w  tym duchu u łożo­
nego g uberna to row i S tadionowi. Jakoż  lud ruszy ł  z d epu tow anym i na 
czele do g u b e rn a to ra ,  k tó ry  w yszedłszy  z deputow anym i na ganek ośw iad­
czy ł:  Ze na pierwsze dw a punkta  p rz y s ta je ,  drugie dw a będą w yko nan e ,  
a zaś ,os tatn ie  dw a cesarskie d w ó r  w ykonać  m oże, o co on proźbę  p o d a .— 
I na tern zakończył się dzień 1 9 .  M a rc a ,  wieczorem oświeciliśmy miasto.

Poniedziałek 20 -  Marca. — Kolegiów akademickich nie było , gd yż  u -  
daw szy  się do sal kolegialnych radzono i obierano poruczników . Na czele 
g w ardy i  technicznej postaw iono  professora l loeb ledern  jako  kapitana. — Na 
wszechnicy Dr. Nagła, nad tymi jako  pu łkow nika  Dr. S tronsk iego .— Z rana  
pow ypuszczano  w ięźn iów  stanu  w liczbie l 5 0 ,  d ru ko w an o  wiersze polskie 
bez cenzury , po obiedzie koło akademii technicznej i wszechnicy zaciągnęły 
w a r ty  w pałasze uzb ro jo ne ,  wieczorem zaś zno w u  iluminacya całego mia­
s t a ,  gdzie ju ż  całe miasto p op rzyp ina ło  sobie kok ardy  z białej wstążki,  
n aw e t  Niemcy i Żydzi. — Dalej d aw ały  się widzieć t r a n s p a re n t a : Niech 
żyje Polska.

W to re k  dnia 2 1 . Marca. —  Po obiedzie około godz iny  drugiej rozdano 
pom iędzy techników, p raw n ik ów  i filozofów karab iny ,  przyczem b y ł  S ta ­
d io n ,  k tó ry  przeczy ta ł  nam pa ten t ,  j a k o :  tej broni w yłącznie  przeciw nie­
przy jac io łom  używ ać  będziemy, Że cesarz A u s try i  je s t  królem P o ls k i , że 
Ż ydzi są  nasi bracia (t . j .  wolność w y znań)  • tp- t0 każden w łasnorę­
cznie się podpisaw szy , o trzym ał karabin (pon iew aż  szable dopiero  za pa rę  
dni z Ja ro s ław ia  nadeszlą.)

P o  o trzym aniu  broni m a s z e ro w a l i śm y  przez miasto p o m ię d z y  t łu m y  lu ­
du zgromadzonego śród o k r z y k ó w  i oklasków. L u d  w o ła ł :  Niech ży je  
g w ard ya  n a rod ow a!  Niech żyje  młodzież polska! i przy tem  rzucano  kw ia ­
tami i t. d.

Taki je s t  stan rzeczy teraz, taki postęp uczyniło  uzbrojenie ludu ogóln* 
i nasza gw ard y a  narodowa.

Z e  L w o w a . — Dziś 2 1 .  Marca czytamy następujące  ogłoszenie z p o d ­
pisem g uberna to ra  Franciszka hrabia  S tadiona do mieszkańców L w o w a :

(Dwa dodatki.)



JW. 75. Pierwszy dodatek do Gazety Wielkiego Księstwa Poznańskiego; dnia 29. Marca 1848.

L udność  L w o w a odpowiadała postępowaniem swojem najprzyzwoitszem  
i czcigodnem dotąd  zupełnie temu zau fan iu ,  jakie ja  pokładałam w jej 
w ierności i szlachetności. W p raw d z ie  cale jestem p rzek o n an y m , że p rzy ­
chylność k o rpu su  miejskiego i młodzieży akademicznej p rzy  środkach ob­
m yślonych  są dostateczne do u trzym ania  stałego po rządku  i spokojności.  
Ale z innych  względów, a mianowicie dla w rażen ia ,  jakie wznawiające się 
postępki sp raw ić  mogą na ludność zew nątrz  obw odu stolicy, i dla niepo­
rozum ien ia ,  które szczególnie w umyśle ludu wiejskiego względem p o w o ­
d ó w  i znaczenia tych postępków  powstać m oże, zachodzi konieczność un i­
kania troskliwie w szys tk iego ,  coby um ys ły  zew ną trz  miasta n iepokoić ,  a 
po wsiach p rzyczyną  być mogło do mylnych w niosków  nad naszćm po ło ­
żeniem. Z  tych  przeto powodów’, i ze względu na doniesienia , jakie mię 
z k ra ju  o szerzących się fa łszyw ych  wieściach d o s z ł y , znaglony jestem w e­
zw ać mieszkańców L w o w a ,  ażeby zaniechali wszelkich licznych zgromadzeń 
w  celu poli tycznym po miejscach publicznych lub gm achach, tudzież pu ­
blicznych pochodów  lub miewania m ow y  po ulicach albo miejscach publicz 
n y c h ,  jak o  tez dalszego oświetlania m iasta ,  co dla ubozszej klasy p rz y t ru -  
dnem się s ta je ,  a ła tw o do n ieporządku  p rzyw ieść  m oże ,  a w  ogólności 
zaniechali w szy s tk ieg o , co zrządzić może zbiegowisko ludzi. — Udaję się 
p rzeto  z zaufaniem do um iarkow ania  doświadczonego i rozum u tutejszej 
ludności,  że w spokojności oczekiwać będzie łaskawego rozs trzygnienia  
p róśb  podanych Jego CK Mości, i że mnie samego silnie wspierać będzie przy 
mojej usilnej p racy  nad pom yślnośc ią  k ra ju  i nad statecznem rozwinięciem 
s to su nkó w  konsty tucy jnych .  P rzem awiam słpwa te w jej własnej sprawie, 
w  sprawie  je j  ro d z in ,  jej dob y tku  i przyszłości tego pięknego krajłi , k tó ry

pieczy mojej jes t pow ierzony.
Jako ciąg dalszy N ow in  z dnia 19 .  Marca donosimy odległym czytelni­

k o m ,  że 2 0 -  t. m. spokojność miasta niczćm naruszoną nie b y ła ,  chociaż 
wielki tłum ludzi po różnych  miejscach miasta się zg rom adza ł ,  okazując 
ż y w y  udział w zdarzeniach poli tycznych. Równocześnie  b y ły  środki do 
u tw orzen ia  gw ard y i  narodow ej w  ruchu . —  P ierw szym  krokiem takowej 
by ła  organizacya młodzieży akademickiej jako części tej gw ardy i.  O tw orzo ­
no  także tak w  magistracie jak  i w  dyrekcyi po lic ji  konsygnacye do zapisa­
nia tych mieszkańców L w o w a ,  k tó rzy  przez posiadłość lub inteligeneye do 
w stępn  do gw ardy i narodow ej są uzdolnieni,  gdzie się w przeciągu tego i 
następnego dnia w  wielkiej liczbie zapisywali.  W  skutek  tego zapisywania  
spostrzeżono wkrótce młodzież akademicką i wielką liczbę ludzi z wszystkich 
klas z białą kokardą  na kapeluszu lub  czapce, jako  znak porządku  i pokoju , 
na w zó r  jak  to  w  W i e d n i u  się stało. O krzyki radośne d aw a ły  się także 
słyszeć, wieczorem rów nie  jak  i w  niedzielę dnia 20* lecz jeszcze świetniej 
cale miasto oświetlone b y ło ,  a w  teatrze odśpiewano w  obec licznego zg ro ­
madzenia h ym n ludu z entuzyazmem. — Poniew aż liczne nie w  porządku  
p ra w n y m  i bez zezwolenia w ładz p raw ny ch  odby w an e  zgromadzenia i ro z ­
drażniające m o w y , bezpiecznemu i spokojnemu to row i rozwinięcia  naszych 
kons ty tu cy jny ch  form ty lko p rzeszkadzają ,  a p rócz  tego między mieszkań­
cami tego miasta u trzym anie  porządku  p rag nącem i, obaw ę i niespokojność 
rozszerza ją ;  widział się g u b erna to r  kraju  spo w o d ow an ym  do publicznego 
ogłoszenia w yżej odezw y do rozsądku  i dobrego sposobu myślenia miesz­

kańców  L w ow a.
Nad spodziewanie zna jdow ały  się w  mieście osoby, które na te życzliwe 

napomnienia  n iezw ażały , a k tóre  po części w  chw alebnyeh zamiarach zg ro ­
madzenia na publicznych miejscach i na ra tuszu  o d b y w a ją c ,  w  ogólności 
rozdrażnienie  i n iespokojność rozszerzały. W  południe  udał s;ę gu berna to r  
k ra ju  do u n iw e rs y te tu ,  gdzie najlepszym duchem ożyw ionej młodzieży aka­
demickiej i szkoły  technicznej,  p ow ierzoną  im broń do u trzym ania  publicz­
nej spokojności i porządku  w y d a ł ;  a potem udał się na ra tu sz ,  gdzie zg ro ­
madzenie komitetu bez zezwolenia zebranego osobiście ro z w iąz a ł ,  co w zu- 
pełnem spokoju  nastąpiło . Końcem zupełnego uspokojenia um y s łów  u szy ­
k o w an o  po n iek tórych  punktach oddziały wojska i poczyniono w ogólności 
k ro k i ,  aby wszelki zamach ku  naruszen iu  spokojności w pierw iastku  przy - ,  
t łumić. W ieczó r  i noc dzisiejsza przeszły  w  zupe łnym  spokoju . — Dzisiaj 
( 2 2 .  Marca) rozpocznie na ra tuszu  komitet z członków wszystk ich  s tanów  
zebrany  sw oje  czynnośc i ,  k tórego zadaniem jes t  dalsze rozwinięcie  x u rz ą ­
dzenie in s ty tu tu  g w ard y i  narodow ej.

  W c zo ra j  po p o łudn iu  udała się deputacya  do guberna tora  złożona
z  cz łonków  n as tępu jący ch :  pp. A ugusta  B ie low skicgo , Aleksandra F red ry ,  
Karola Sza jnochy ,  Jakuba Z akrzew sk iego ,  Adama Kłodzińskiego, S tan is ła­
w a  P rzyJęck ieg o ,  W in cen tego  P o la ,  Leona Koreckiego i M aurycego Dzie- 
d uszyck iego ,  prosząc  na mocy re s k ry p tu  cesarskiego z dn. 1 5 .  M arca r. b. 
o  pozw olenie  w yd aw an ia  dziennika politycznego z feletonem literackim i 
p rzedstaw ia jąc  na odpowiedzialnego redaktora  p. Leona Koreckiego. T o  
pozw olenie  o trzymała na tychm ias t pod  gw aran cy ją  kaucyi p ieniężnej,  k tóra  
w  ko ns ty tucy jnych  państw ach  zastępuje miejsce cenzury . Pismo to w y ­
chodzić będzie codziennie.

Dnia 2 1 .  b. rn. z rana odbyło  się nabożeństw o żałobne w  kościele X X . 
D ominikanów  za poległych na dniu 1 3 .  i 1 4 .  Marca W iedeń czyk ów .

IVififlotnoKci literackie.
P R O S P E K T .  — ■>Album Literackie ,  pismo zbiorowe poświęcone 

dziejom i li teraturze k ra jo w e j ,  pod redakcyą Kazimierza W ł .  Wójcickiego 
w W arsz aw ie .  — 0  potrzebie p ism a,  k tó reby  w łaściwą sobie, a w yłączną  
miało cechę, było zbiorem wiadomości najbliżej nas dotyczących i na d ro ­
dze postępu takow e ro z w ija ło ,  światli czytelnicy od dawna są przekonani. 
P rzy g o to w aw szy  zasoby w tym celu , wsparci pomocą naszych li teratów, 
ogłaszamy prenum eratę  na pismo zbiorow’e A l b u m  L i t e r a c k i e ,  pośw ię­
cone dziejom i li teraturze krajowej.  Zachwalać i obiecywać nieumieliśmy’ 
nigdy, działać ty lk o ,  p raw d ą  a pracą A l b u m  l i t e r c k i e  wychodzić będzie 
tom am i, przynajmniej tom jeden na kwartał, l o m  taki składać się będzie 
od 2 5  do 3 0  arkuszy ,  z kilkoma rycinami i faksymiliami. T om  p ie rw szy  
w yjdzie  w pierwszej połowie Kwietnia r. b. P renum erata  jes t  d w ojaka :  
całkowita na cztery  tom y, rocznie rs. 9  (złp. 6 0 )  lub częściowa za tom rs.
2  kop. 25 (złp . 15-) P rz y  odebraniu tomu p ie rw szeg o ,  każdy p renu m era ­
t o r ,  obow iązany  złożyć przedpłatę  na tom następny . P renum erow nć  mo­
żna we wszystkich znaczniejszych księgarniach w kra ju  i za granicą na 
wszystkich urzędach i stucyach pocztow ych  w  królestw ie i w drukarn i rz ą ­
dow ej w W arszaw ie  p rzy  ulicy Miodowej Nr. 4 8 7 .

L w ó w .  — Ogłoszenie p ren u m era tu ry  na -Biblotekę polską« w tanich 
wydaniach. T anie  d ruk i są dziś po trzebą  czasu ,  i okazały się najdzielniej­
szym środkiem cywilizującej potęgi w ie k u , a koniecznym w arunkiem  do 
rozszerzenia ośw iaty  w kraju  i narodzie.

W  tym zamiarze zaw iązu ją  się wszędzie s tow arzyszen ia ,  które zjedno- 
czoncmi silami zmierzając do osiągnienia tak wysokiego ce lu .  jakim  jes t 
rozszerzenie ośw iaty  k ra jo w e j ,  g rom adzą odpow iedne temu przedsięwzię­
ciu zasoby pieniężne. Chcąc bowiem upowszechniać druki tan ie ,  potrzeba 
bić wielką liczbę egzemplarzy dzieła, a na rozprzedanie, wielkiej liczby eg­
zemplarzy potrzeba dłuższego czasu , ztąd też znaczniejszego, aby dalsze 
nakłady ciągle wyccodzić m og ły ,  nim się jeszcze ze sprzedaży ksiąg po­
w róci koszt w y ło żo n y  na nakłady  pierwsze.

T a  myśl spow odow ała  mnie do rozpisania p renum era ty  na B i b l i o t e k ę  
p o l s k ą  celem zgromadzenia potrzebnego kapita łu  na upowszechnienie d ru ­
ków  ta n ic h , a tern samem zatrudnienia d rukarn i Z akładu naród. im. Osso­
lińskich, w  której zamyślam dzieła te  d ru k o w ać ;  taniość zaś d ruków  za ­
mierzam sobie posunąć  do jak  najniższej ceny możliwej i s tawiam sobie za 
cel, ażeby cena jednego arkusza d ru k u  z czasem nie przechodziła i kr.  mon. 
k o n w . ,  co tern rychlej osiąguąe się d a ,  im prędzej odpow iedua ilość p re ­

n um era to rów  się zbierze.

K o rzy śc i ,  jak ieby  z tego przedsięwzięcia w y p ły n ę ły  dla czytającej p u ­
bliczności, i naukow a pom oc, k tó rą  Zakład n a rod ow y  im. Ossolińskich ze 
swojego stanowiska podać o b ie c u je , czynią  to przedsięwzięcie niejako pu -  
b l icznem , co zaś do odpowiedzia lności,  jakaby  z niego w y n ikn ąć  mogła, a 
k tó rą  p rzy jm uję  na siebie, przedsięwzięcie to jes t  przedsięwzięciem p ry -  
w a tn e in ; nie narażając bowiem Zakładu na żadną odpowiedzialność lub w y ­
datki, przysparzam  owszem zejęcia jego d ru k a rn i ,  k tóra  w edług  je j ta ry fy  

is tniejącej opłacana będzie przezemnie.

P rzedp ła tę  na bibliotekę po lską ,  przez k tó rą  możniejsi podadzą sposo­
bność nabyw ania  tanich ks iążek-i kształcenia się mniej m aję tnym ,— w ypada 
uw ażać za obyw ate lską  ofiarę, poniesioną dla ośw ia ty  k r a j u ; — w miarę 
jednak zwiększającej się liczby prenuinera tów  będzie ta ofiara coraz m nie j­
s z ą ,  a w kró tce  przestanie nią być zupełnie. Bo rów nie  z powiększającym 
się kapitałem z p renum era ty  uzyskanym  liczba odbieranych książek wzrośnie 
tak znacznie, że każdy p ren um eru jący  od przedsiębiercy nie tylko odbierze 
całą p rzedp ła tną  kw o tę  , ale rażeni spodziewać się może od niej znacznego 
p ro c e n tu ,  a to w książkach tak tan ich ,  jak  się w yże j  powiedziało. Z razu  
zamierzam sobie zająć się p rzedrukow aniem  dz ie ł ,  które albo ju ż  w ysz ły  
z handlu ks ięgarsk iego , albo dla w ysokich  cen nie znalazły pożądanego 
upowszechnienia. -Biblioteka polska- w ychodzić  będzie se ry jam i,  a każda 
z nich w edług  treści dzieł zawierać będzie pew ne i tezsame o d d z ia ły , tak 
z dawniejszego p iśm iennic twa, jakoteż  now ego. Spies dzieł każdą se ry ją  
objętvch ogłoszę w pismach publicznych przed rozpoczęciem d ru k u  z doda­
niem ich ceny dotychczasowej i c e n y ,  w jakiej te dzieła daw ane będą p re -  
nuinerantom na przyszłość.

Poniew aż do rozpoczęcia tego przedsiębierstwa potrzeba rozprzedania  
najmniej 2 5 0  biletów p renum eracy jnych  5 0 c io  - re ń s k o w y c h , przeto druk  
■■Biblioteki polskiej* rezpocznie się dopiero  za zebraniem 2 5 0  takich p re ­
n u m e ra to ró w ,  którzy ofiarą sw o ją  stając się Z a ł o ż y c i e l a m i  b i b l i o t e k i  
podadzą ionym sposobność przys jępow an ia  do tej przedpła ty  mniejszemi 
wkładami, w tedy bowiem o tw o rzy  się p rzenum era ta  1 0  wkładek dla u e z e -  
s t n i k ó w  b i b l i o t e k i  p o l s k i ć j ,  k tó rz y  z łożyw szy  5 takowych rocz- 
nemi ra tam i ,  do ró w n y c h  z złożycielami będą przypuszczeni korzyści.

( Dalszy ciąg nastąpi.)
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W ypow iedzenie
4-procentowych listów zastawnych Wiel­

kiego Xięstwa Poznańskiego.

W  skutek Najwyższego rozkazu gabinetowe­
go z dnia 10. Listopada 1847. względem nowe­
go postępowania przy wypowiadaniu 4-procen- 
towych listów zastawnych, wzywamy posiedzi- 
cieli następujących, w wersurach Bożego Na­
rodzenia 1838., Świętego Jana 1839., Boż. N a­
rodzenia 1840., Boż. Narodzenia 1841., Boż. 
Narodzenia 1842., Ś. Jana i Roż. Narodzenia 
1813, Ś. Jana i Boż. Narodzenia 1844., Ś. Jana 
i Boż. Narodzenia 1845., Ś. Jana i Boż. Naro­
dzenia 1846. i Ś. Jana 1847. wylosowanych, we­
dle dotychczasowego postępowania wypowie­
dzianych, a dotąd nie złożonych 4 -procento­
wych listów zastawnych, które już teraz są 
płatne:

N r.listzast.
b iez .  I am o r t .

D o b r a . Powiat.
T e r m i n  

w y  l o so w a  
nia.

N r. l is tzas t . i
b ież .  | nmoi ' t .  |

1) o b r a. Powiat. I T e r m i n  
w y  l o s o w a  

n ia .

16
24
34
11
19

108
32

4
24
23
24 
12 
24

4
57
13
27

2
io

Mr.listzast. D o b r a . Powiat.
TerminTyJoscnvania.

24
>iear. | ani ort. 4

A. Na 1 0 0 0  Tal. 22
7

35 452; Baszkowo Krotoszyn SJ. 47 7
i 5118 Czeszcwo Wągrowiec BN. 46
2 5119 dito (lito BN. 45 8
3 5120 dito dito BN. 44 16
3 5532 Chraplcwo Buk SJ. 45 13

11 528 Chobicnice Babimost dito 11
6 2189 Czarnotki Środa BN. 46 24
7 6973 Czacz Kościan dito 28
5 7322 Dobrojewo Szamotuły SJ. 46 6
7 4203 Długie Wschowa BN. 46 8
5 8.9 Uroszew Pleszew SJ.47 48
5 634 Dobrzyca Krotoszyn dito 50
1 7344 Dalcszyno Szrem dito 25

18 4115 Gołaszyn Krobia SJ. 44 37
4 1624 Gronowo Kościan BN. 46
2 330 Gay Szamotuły SJ.47 46
2 2816 Januszewo Szrem SJ. 46 18

47 3353 Karczewo Kościan SJ.47 7
5 4142 Koszuly Środa dito 15
9 672 Krclkowo Września dito 23

17 5211 Lwówek Buk BN. 44 24
3 5739 Liliowiec Mogilno SJ. 45 19

11 1661 Miłosław W  rześnia SJ. 47
3 4797 Marszałki Ostrzeszów dito 35

18 2565 Nojewo Szamotuły dito 25
2 260 Przedborowo Ostrzeszów SJ. 45 124
1 7234 Pogorzela Krotoszyn BN.46 129
3 2813 Piotrowo Szrem S J.4 7 4
4 5751 Redgoszcz Wągrowiec SJ. 46 13
2 3094 Starogrod Krotoszyn SJ. 45 13
8 544 Sobota Poznań SJ. 46 3
5 6653 Spławie dito BN. 46 33
3 6686 Snchorzewo Pleszew dito 16

14 3824 Sierniki Wągrowiec SJ. 47 23
1 5335 Trzebowo Krotoszyn SJ. 43 33
7 5410 Torzeniec Ostrzeszów SJ. 44 10

10 61 W  rześnia Września dito 14
2 221 Wierzenica Poznań RN. 45

31 6241 Węgierki Września SJ. 46
32

142
20CO

7 78 Xiąźno dito SJ. 45
1 4834 Zółkowo Krobia BN. 38
4 4837 dito dito BN. 46

U 6131 Zbąszyń Międzyrzecz BN. 45 58
59 
42 
53

2 2521 Zydowo Poznań
B. N a 500 T al.

SJ.47

27 3031 Bołewice Buk SJ. 45 25
49 2858 Borzęciczki Krotoszyn SJ. 46 10
16 4100 Brodnica Szrem dito 74
3 4979 Baborowo Oborniki dito 15

17 5763 Borek Krotoszyn BN. 46 39
105 539 Baszkowo dito SJ. 47 17
111 545 dito dito dito 13
23 1272 Brudzewo Września dito 94
13 5376 Czachorowo Krobia SJ. 46 20
11 1717 Cykowo Kościan BN. 46 43
10 1465 Cerekwica Wągrowiec dito 21
11 1466 dito dito SJ. 47 31
12 1467 dito dito dito 42
21 613 Dobrzyca Krotoszyn BN. 44 44
22 614 dito dito SJ. 46 45
14 2421 iDembicz Środa BN. 46 50
13 6370,Daleszyno Szrem SJ. 47 15
15 63721 dito , dito BN. 46 45
l-l 3359 Dzicnczyuo 

1 6342 Dobrojewo
Krobia S J.47 46

2; Szamotuły dito 105
2.1 2814! Gremhanin Ostrzeszów BN. 45 112

i 58 It : Gostyczyn Odolanów SJ. 46 130
5 473:> Gonice W rześnia BN. 46 39
7 4734i dito .dito SJ. 46 17

6010
933

4659
233

1086
2563

606
5784
3055
6431
6132
6187
3610
5829
4310
6388

435
5324

49
67

Grąbkowo Krobia
Gołembin Kościan
Jeżewo 3zrem
J ulrosin Krobia
Jaroinierz labimost
Kurnik Szre'm
Konary Krobia
Kamieniec śnieżno
Konino Buk
Karmin Meszew

dito , dito
Klony Środa
Kosicczyno Międzyrzecz
Latalice Środa
Lwówek Buk
Miłosławice Wągrowiec
Mikołajcwice Gniezno
Mielno dito
Nowydwór Międzyrzecz
Nekla Środa
Nowemiasto Pleszew

dito dito
Orzeszkowo Środa
Osowasien Wschowa

górna
ditodito

Oporowo Wschowa
t Orchowo Mogilno 

Szrem ^i Ostrowieczno
, Pakosław Krobia

Pudliszki dito
t Psarskie Szrem
2 Parusewo Września

Przygodzice Odolanów
i dito dito
i Psary dito
1 Rogaczcwo Kościan

małe
ś Ryczywół Oborniki
) Rogaszyce Ostrzeszów
L Ruchocinek Gniezno
S Rojow Ostrzeszów
i  Stempuchowo Wągrowiec

Wągrowiec1 Stempuchowo
7 Siedmioro- Krotoszyn

gowo
Międzyizecz9 Trzciel

l Września Września
j W ronki Szamotuły
L dito dito
9 W ilkowya Gniezno
1 W ola Xiążęca Pleszew
3 Wieszczyczyn Szrem
4 W ilcza Pleszew
5 W ełna Oborniki
3 Zembowo Buk
3 Zbyszewice Chodzież
7 gbąszyń Międzyrzecz
1 Zołkowo Krobia
3| Żegocin i Pleszew

C. Na 250 Tal,
5 Borek Krotoszyn
3 Baszkowo dito
3 Chudopsice Buk
2 Dobrojewo Szamotuły
3 dito dito
l Grembanin Ostrzeszów
4 Gronowo Kościan
2 Gronowko dito
.9 Jelitowo < śnieżno
2 Karczewo Kościan
7 Kamieniec dito
1 Konary Krobia
3 Komorowo Szamotuły
4 Lutynia Krotoszyn
6 Lwówek Buk
8 Lubikowo Międzychóc
8 Mikołajcwice Gniezno
1 Morka Szrem

»9 Orchowo Mogilno
8 Pakosław Krobia
S0 dito dito
1 dito dito
i6 dito dito
19 Przybynia Wschowa
16 Pudliszki Krobia
17 Pudliszki Krobia
16 Pleszew Pleszew
13 dito dito
77 Przygodzice Odolanów
35 Pamiątkowo Poznań
35 Przedborowo Ostrzeszów

S.l. 47 
BN. 45 
SJ.47 
SJ.47 
SJ. 44 

BN. 45 
BN. 46 

dito 
SJ.47 
dito 
dito 
dito 

SJ. 46 
BN. 46 
SJ. 46 

BN. 46 
SJ. J7 
SJ. 46 
dito 

SJ.47 
dito 

S J. 45 
BN. 46

SJ. 45 
BN. 45 
SJ.47 
dito ' 

BN. 46 
dito 
dito 

BN. 46 
SJ. 47 
dito 
dito 

SJ. 44

BN. 46 
SJ.47 
dito 
dito 
dito 

BN. 45 
BN. 48

BN. 44 
dito 

BN. 46 
S J.47  

BN. 46 
dito 
S I .47 
dito 
dito 

SJ. 45 
SJ. 46 
dito 

BN 46 
SJ.47

IBN. 44 
SJ. 45 
S J. 46 
SJ. 47 
SJ. 43 

BN. 45 
BN. 46 
SJ.47 
dito 

BN. 46 
SJ. 47 
dito 
dito 

SJ. 44 
SJ. 46 

BN. 46 
BN. 44 
SJ.47 
S J. 45 
SJ. 47 

BN. 44 
SJ. 45 

BN. 45 
dito 

BN. 46 
SJ. 46 

BN. 46 
S J.47  
dito 
dito 

BN. 46

12| 3732 
22 2087 
111 2582 
251 3212 
13| 271 
29 3395
63
34 
18
6

20

208
U
55
66
19
18

133
134
135 

14 
11 
24 
27 

111
10
12
19
14
35 
44 
13
44
45 
69 
41 
72 
75 
26 
27 
86 
30
33 
47 
61 
47

124
13
15 
54 
22
14 
41 
75 
82 
85
15 
27
34 
68

2557
2330
1089
247
254

3325
580
672

2947
3021
2376

Rybowo 
Rosnowo 
Robaków 
Spławie 
Śmiełowo 
Świerczyna 
Szelejewo 
Tuchorze 
W róblewo 
Wierzenica 
W ydzierze- 

wice 
W ronki 
Źakowo 
Zytowiecko 
Zbąszyń 
Zelice 
Żółkowo

D. Na

Wągrowiec 
Poznań 
Pleszew 
Poznań 
Szamotuły 
W schowa 
Krotoszyn 
Babimost 
Szamotuły 
Poznań 
Środa

Szamotuły 
W schowa 
Krobia 
Międzyrzecz 
Wągrowiec 
Krobia

100 Tal.

SJ. 46 
BN. 46 
SJ. 45 

BN. 45 
SJ. 46 

BN. 46 
dito 

BN. 44 
BN. 41 
BN. 45 

dito

BN. 46 
BN. 45 
SJ. 46 

BN. 46 
SJ. 47 
dito

4607
4608
4609 
5449 
1667 
8681 
5381 
6021 
5968 
5970 
8228 
4351 
2094

10990
3238
5857
5858 
7956 
8322 
1038 
1041
5555
5556 

11307
2671

11381
652
25£
787

4585
8311

23
24
52 
29 
16 
12 
18
40 
68 
16 
19 
81
84
85 
51 
13 
61 
62 
64

233
235
240

53
31
32
33
41 
16 
17

Borzęciczki Krotoszyn SJ. 44
dito dito SJ.47
dito dito SJ. 46

Bobrowniki B. Ostrzeszów BN. 45
Bieniewo Odolanów SJ.47
Babin Września dito
Bieganowo dito dito
Czerniejewo Gniezno BN. 43
Chlastawa Międzyrzecz SJ. 46

dito dito BN. 44
Chrząstowo Szrem SJ. 45
Chaławy dito BN. 45
Chludowo Poznań BN. 46
Chłapowo Środa SJ. 47
Chwaleńcin Pleszew dito
Długie Wschowa BN. 43

dito dito SJ. 47
Drzązgowo Środa BN. 44
Dąbrówka Poznań SJ. 45
Działyń Gniezno SJ. 47
Działyń Gniezno SJ. 46
Dzięczyno Krobia BN. 46

dito dito SJ. 46
Dobrojewo Szamotuły dito
Dzierząznik Ostrzeszów BN. 46
Daleszyno Szrem dito
Dobrzyca Krotoszyn SJ. 47
Dupin Krobia dito
Dąbrowo Babimost dito
Gałowo Szamotuły BN. 13
Gonice W  rześnia BN. 44
Grzebienisko Szamotuły dito
Gołaszyn Krobia dito
(śórki dębskie Szubin SJ. 45
Godzientowy Ostrzeszów BN. 45
Gostyń 11. Krobia SJ. 46
Gronowo Kościan dito
Gola Krobia BN. 46

dito , dito dito
Gwiazdowo Środa dito
(śorzewo Oborniki BN. 46
Grobiav.Bucz Kościan SJ. 47
Golenia v. Go­ Pleszew dito

lina
Gorazdowo Września SJ.47

dito dito dito
i (śogolewo Krobia dito

Grodziszczko Szamotuły dito
Hersztop Międzychód SJ. 45

. Jankowice Poznań SJ. 43
Janków Ostrzeszów BN. 45
Iwno Środa BN. 16

i Jeżewo Szrem g dito
) IKotowiecko Pleszew BN. 43
) Knyszyn Poznań dito
7 Karczewo Kościan dito
) dito dito SJ. 45
1 dito dito BN. 45
1 Kaźmierz Szamotuły SJ. 44
3 Konarskie Szrem dito
2 Karmin Pleszew SJ. 46
i dito dito SJ. 44
5 dito dito BN. 45
3 Kurnik Szrem SJ. 46
) dito dito BN. 45
j  dito dito dito
1 Konary Krobia BN. 44
> Kurnatowice Międzychód SJ. 45
4 Kręsko Międzyrzecz dito
5 dito dito SJ. 47
ł Konino Buk SJ. 45
5 Korzkwy Pleszew dito
7 Krześlice Środa SJ. 46
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Nr.list zast.
b ie ź .  | a in o r t .

D o b  ra. Powiat. I T e rm in  
w ło s o w a  

nia .

Nr.list zast.
b icz . | a u io r t.

D o b r a . Powiat. I T e rm in  
w y  lo so w a  

n ia .

Nr. l is tzas t .
b ież . | a in o r t.

D o b r a . Powiat.
T e rm in

w y lo so w a

16
17
47
14
47
28

102
105
25
43
59
21
21
22
23
27

•28
7

64
15

6944
3981
5955
6005
4412
5754
7547
7550
5884
8815
1165
4389

454
455
456

11427
11428 

805

406
9108

80
89
42
82
38
36 
16
37
32 
14 
13
38
17 
56 
59 
42 
44 
31 
37 
40 
24
18
44 
22 
48 
51
33
34 
34 
18 
17 
16 
12 
69 
29 
33
45 
47 
61 
66 
27
69
70 
68 
72' 
74 
59 
64 
22 
17

1917
5653
1348

73
9073
8880
3697
7862

583
11467
6886
8402
2292
4244
4247
4932
4934
5508
5407
5410
8033
8670
7363
3414
8492
8495
5617
5618 
5805

10324
11903

830
7306
1676
1367
6557
5093
5095
5905
5910
1482
5977
5978 
8237 
5201 
5203 
7786 
7791 
4703 
1655

56 11744

57 11745 
21 4815

575

Kanino 
Kuszewo 
Kosieczyno 
Karscwo 
Karna 
Koszuty 
Lwówek 

dito 
Linie 
Lewice 
Ludoray 
Lubosina 
Międzylisie 

dito 
Międzylisie 
Miłosławice 

dito 
Marcinkowo 

górne 
Mikołajewice 
Murzynowo 

leśne 
Miłosław 
Morownica 
Marszewo 
Nowemiasto 
Nowydwór 
Niegolewo 
Niepruszewo 
Oporowo 
Oczkowice 
Orzeszkowo 
Orpiszewko 
Orchowo 
Ostrowicczno 
Pawłowice 

dito 
Popówko 

dito 
Posadowo 
Parzenczewo 

dito 
Polrzonowo 
Przylepki 
Pruchnowo 
Przysieka 
Rusko 

dito 
Rosnowo 

dito 
Rojow 
Ruduicza 
Rybowo 
Ruchocinek 
Rusiec 
Raszkowo 
Raków 
Szymankowo 
Świątkowo 

dito 
Słupia 

dito 
Słupia wielka 
Stempuchowo 

dito 
Szamotuły 
Sierniki 

dito 
Smolice 

dito 
Słopanowo 
Szczury 
Siedmioro

Poznań
Wągrowiec
Międzyrzecz
Gniezno
Babimost
Środa
Buk
dito
dito

Międzyrzecz 
Oborniki 
Szamotuły 
W ągrowiec 

dito 
W ągrowiec 

dito 
dito 

Mogilno

14
23:
79
46
29
35
57
20

Gniezno • 
Środa

W rześnia
Kościan
Pleszew

dito
Międzyrzecz
Buk
dito

Wschowa 
Krobia 
Środa 
Pleszew 
Mogilno 
Szrem 
W schowa 

dito 
Oborniki 

dito 
Buk 
Kościan 

dito 
Oborniki 
Szrem 
Chodzież 
Wągrowiec 
Pleszew 

dito 
Poznań 

dito 
Ostrzeszów 
W ągrowiec 

dito 
Gniezno 
Wągrowiec 
Odolanów 
Ostrzeszów 
Oborniki 
Wągrowiec 

dito 
Ostrzeszów 

dito 
Środa 
Wągrowiec 

dito 
Szamotuły 
W ągrowiec 

dito 
Krobia 

dito 
Szamotuły 
Odolanów 
Krotoszyn

6926
6416
6647
7910
8161
2654

474
258 10345 
261 10348 
270 10357 

34; 7637
46!
27
27 i

2160
7235
8097

gowo 
dito 

Szczepowice 
Sanniki 
Szczepankowo 
Trzciel 
Tuchorze 
Torzeniec 
Tulce 
Trzcinnica 
W eszkowo 
W ronki 

dito 
dito

Więckowice 
W ierzonka 
W roniawy 
W ola Xiązęca

SJ. 47 
dito 
dito 
dito 
dito 
dito 

SJ. 45 
SJ. 46 
dito 

BN. 46 
dito 

SJ. 47 
BN. 44 

jBN. 46 
BN. 45 
BN. 44 
S J. 46 

BN. 44

SJ. 45 
BN. 45

SJ. 46 
dito 

SJ. 47 
BN. 45 

dito 
SJ.46 
SJ. 47 

BN. 44 
SJ. 45 
dito 

BN 45 
SJ.46  

BN. 46 
BN. 44 

dito 
SJ. 46 
SJ. 45 
dito 

SJ. 47 
BN. 45 

dito 
BN. 46 

dito
SJ. 47 
SJ. 44 
SJ. 47 
SJ. 45 

BN. 44 
SJ. 45 

BN. 15 
dito 

S J.46  
BN. 46 
B N .46 
SJ. 47 

BN. 44 
SJ.46  
BN .44 
SJ. 45 

BN. 46

dito 
Kościan 
Środa 
Szamotuły 
Międzyrzecz 
Babimost 
Ostrzeszów 
Środa 
Ostrzeszów 
Krobia 
Szamotuły 

dito 
dito 

Poznań 
dito 

Babimost 
Pleszew

24
79
77
9

23

191
192
193
23 
27 
54

163
76
77 

141
65
21
29

57
161

56
18
20
54
24 
47
52
45 
61
27 

378
68
86
87
92
91
46 
24
28 
85 
91 
41
53 
74

246
52
82

111
56
24
23

68 
34 
33 
61 
62 
31

SJ. 47 30
SJ. 45 19
SJ. 47

BN. 45 16
dito 25

SJ. 46 76
dito 78

SJ. 47 59
SJ. 46 49
dito 48
dito U

89
BN. 46

dito 64
dito 23

SJ. 47 116
SJ. 44 29
dito 99

SJ. 45 101
SJ. 47 32
dito 20

BN. 44 47
BN. 46
SJ. 46 13

BN. 46 11
BN. 46 458
SJ. 47 462
dito 464
dito 466

58

2087
2088 
1436 
3198 
4088 
2753
3785
3786 
5874 
5778 
5827 
3207

3328
5713
1268

148
150

1057
4156
3052

2
793

2716
3563
1923
2032

250
251 

5848 
4314 
3643 
2551 
2020

539
545

4103
3370
5925
6190
5803

339
22

4365
5819
2602

3974
1415
2212
2305
2306 
3751

4134
2691

771
3549
4019
4021

935
3760
2639

994
5964

5345
715

3501
866

3854
3856

777
513

6003

2426 W róblewo 
9017iZbąszyń 
90151 dito 

562 Zajączkowo 
2850 Złotniki

E. Na
2086 Borzęciczki 

dito 
Borzęciczki 
Boczkow 1. iii. 
Brouowo 
Babimost 
Czerniejewo 
Chraplewo 

dito 
Dłoń
Daleszyno 
Donaborow 
Dębowałę ■ 

ka III. 
Dziewierzewo 
Dobrojewo 
Gościeszyn 
Goleńcin 

dito 
Głuchowo 
Gwiazdowo 
Gowarzewo 
Grouówko 
Grobia v. Bucz 
Kosieczyn 
Krzyżanki 
Kurnik 
Karna 
Kretkowo 

dito 
Karmin 
Komorze 
Lubonia 
Lutynia 
Lubosina 
Ludomy 

dito 
Łęsce 
Łukowo 
Mnichy 
Miłosław 
Miłosławice 
Mielęcin 
Nowemiasto 
Nowydwór 
Orzeszkowo 
Osowasieńśre 

dnia 
Orchowo 
Pomiany 
Pijanowice 
Popówko 

dito 
Piątkowo czar 

ne
Przylepki 
Popowo pol­

skie 
Pawłowek 
Robakowo 
Rusko 

dito 
Rogaszyce 
Racadowo 
Rojow
Sokolniki małe 
Siedmioro- 

gowo 
Swierczyna 
Smuszewo 
Szelejewo 
Szczury 
Szamotuł y 

dito 
Świdnica I. 
Świdnica II 
Strzelce wiel­

kie
905 Tarnowo 

5379 Tomaszewo 
5090 W ronki 
5094 dito 
5096 dito 
5098 dito 
3258 W roniawy

Szamotuły
Międzyrzecz

dito
Szamotuły
Poznań

50 Tal.
Krotoszyn 

dito 
Krotoszyn 
Odolanów 
Pleszew 
Babimost 
Gniezno 
Buk 
dito 

Krobia 
Szrem 
Ostrzeszów 
Wschowa

SJ. 47 
SJ. 45 
SJ 47 

BN 46 
SJ. 47

BN 43 
SJ. 47

59
80
U
30
45

105
39

3259
4415
2337

171
116

4331
1487

Wroniawy Babimost 
Węgierki* Września 
Wiekówko Gniezno 
Weszkowo Krobia 
W ydzierze- Środa 

wice 
Zbąszyń 
Złotniki

F. Na 25 Tal.

Międzyrzecz
Poznań

Wągrowiec 
Szamotuły 
Babimost 
Poznań 

dito 
Kościan 
Środa 

dito 
Kościan 

dito 
Międzyrzecz 
Krobia 
Szrem 
Babimost 
W  rześnia 

dito 
Pleszew 
Września 
Wschowa 
Krotoszyn 
Szamotuły 
Oborniki 

dito 
Międzychód 
Wągrowiec 
Międzychód 
Września 
Wągrowiec 
Ostrzeszów 
Pleszew 
Międzyrzecz 
Środa 
W schowa

Mogiluo 
Ostrzeszów 
Krobia 
Oborniki 

dito 
Środa

Szrem 
Kościan

Pleszew 
dito 
dito 
dito 

Ostrzeszów 
Pleszew 
Ostrzeszów 
Szamotuły 
Krotoszyn

Wschowa
Wągrowiec
Krotoszyn
Odolanów
Szamotuły

dito
Wschowa

dito
Krobia

Poznań
Buk
Szamotuły

dito
dito
dito

Babimost

BN. 43 45 1591 Arkuszewo
SJ. 45 31 2049 Bednary
SJ. 46 50 5962 i a gro w o
SJ. 44 112 7713! Biezdrowo
S J. 47 113 7714 dito
SJ. 45 117 7718 dito
dito 53 5 7 a  Liieganowo
dito 54 5722 (lito
dito 56 5724 dito

BN. 45 25 5325 1lielawy
99 5242 I iolcwicc

SJ. 47 254 4932 1lorzęciczki
dito 33 552 tobrowiuki C.

SJ. 39 58 2813 1lolechowo
BN. 45 56 275 ..hobienice
SJ. 44 57 276 dito
S J.46 98 8030 Jhraplcwo

BN. 46 32 1132 Jzekanow
dito 35 2159 Jhełmno
dito 26 5181 Chwałkowo

SJ. 47 49 2111 Jerekwica
BN. 43 62 7425 Jombrowo
BN. 45 95 8189 Jąbrówka
SJ. 46 223 10653 Jobrojewo
dito 161 10905 Dłoń

BN. 46 147 671 Jziałyń
dito 85 311 Jobrzyea

SJ. 47 52 5898 Dzięczyn
SJ. 47 30 184 Sorzyczki
SJ. 45 22 411 Gołuń

BN. 45 98 4883 Greinbanin
SJ. 46 101 4886 dito

BN. 46 15 6494 Golimowo
SJ. 46 57 7048 Gowarzewo

BN. 46 58 7049 dito
S J. 47 26 5216 Grzebienisko
SJ. 45 114 8859 Gola
S J.4 6 20 161 Gay
SJ. 47 52 2886 Grodzisk
dito 55 3677 Jurkowo

BN. 45 22 1625 Jankowo
S J.46 113 8061 Jeżewo

BN. 44 47 4990 Konarzcwo
SJ. 45 113 5783 Konarzewo

447 4577 Kurnik
SJ. 47 448 4574 dito

BN. 41 467 45.93 dito
BN. 43 471 4597 dito
SJ. 45 475 4601 dito
SJ. 44 476 4602 dito
SJ. 46 477 4603 dito

478 4604 dito
SJ. 47 479 4605 dito
dHo 19 5573 Kowalewo

54 6925 Kęszyce
dito 8 9639 Kamieniec

B N .40 9 9640 dito
SJ. 46 66 5256 Konino

BN. 44 48 6165 Koszuty
BN. 46 49 6166 dito
SJ. 47 46 10890 Kokorzyu
dito 33 7781 Krzyżanki

BN. 41 52 6535 Kiszkowo
BN. 44 52 330 Koryta

31 4741 Lubosina
S J. 45 232 7610 Lwówek

BN. 45 235 7613 dito
dito 23( 7614 dito

SJ. 46 23r 7615 dito
dito 236i 7611 dito

SJ. 47 1<) 4757 Łagiewniki
BN. 46 2<I 475^ dito
SJ. 47 10(i 804 Ludomy
dito 112l 811li dito

7 1 860( Lewice
BN. 46 21ś 593() Lutynia
SJ. 47 4 5 324:> Lubikowo
SJ. 45 69 107513 Miłosławice
SJ. 47 109 599 3 Morownica
SJ. 44 110 600 ) dito

B N .46 104 1095 7 Mnichy
dito 104 499 Mielęcin

BN. 44 
SJ 46 

B N .46 
SJ. 47 
dito

SJ. 45 
SJ. 46

Gniezno 
Środa 

dito 
Szamotuły 

dito 
dito 

Września 
dito 
dito 

Wągrowiec 
Buk
Krotoszyn 
Ostrzeszów 
Poznań 
Babimost 

dito 
Buk
Odolanów 
Szamotuły 
Środa 
Pleszew 
W ągrowiec 
Poznań 
Szamotuły 
Krobia 
Gniezno 
Krotoszyn 
Krobia 
Kościan 
Środa 
Ostrzeszów 

dito 
Gniezno 
Środa 

dito 
Szamotuły 
Krobia 
Szamotuły 
Pleszew 
Kościan 
Gniezno 
Szrem 
Krobia 
Poznań 
Szrem 

dito 
dito 
dito 

i dito 
dito 
dito 
dito 
dito

Chodzież 
Odolanów 

i  Gniezno 
dito 

Buk 
Środa 

dito 
Kościan 
Krobia 
Gniezno 
Krotoszyn 
Szamotuły 
Buk 
dito 
dito 
dito 
dito 

Poznań 
dito 

Oborniki 
| dito 
j Międzyrzecz 
jKrotoszyn 
Międzychód 
Wągrowiec 
Kościan 

dito 
Międzychód 

i  Ostrzeszów

BN. 45 
BN. 43 
SJ. 44 
SJ. 45 
BN. 44 
BN. 46 

dito 
dito 

BN. 44 
SJ. 45 

B N .46 
dito 
dito 

SJ. 47 
BN. 44 
BN. 46 
BN. 44 
S J.46  
SJ. 47 
dito 
dito 

SJ. 44 
BN. 44 

dit<o 
SJ: 45 
SJ.46 

BN. 46 
SJ. 47 
SJ. 40 

BN. 44 
dito 

SJ. 47 
S J. 45 
SJ. 47 
SJ. 45 

BN. 46 
dito 
dito 

SJ. 47 
BN. 44 
SJ. 46 

BN. 46 
BN. 43 
SJ. 44 
SJ. 47 
SJ. 45 
dito 
dito 

SJ. 47 
dito 

BN. 46 
BN. 42 
SJ. 43 

BN. 43 
SJ. 44 

BN. 46 
BN. 44 
SJ. 45 
SJ. 45 

BN. 47 
dito 

SJ. 46 
BN. 46 
SJ. 47 

BN. 44 
SJ. 47 

BN. 44 
S J.46  
SJ. 44 
BN. 44 
SJ. 44 

BN. 44 
SJ. 46 
BN. 45 

dito 
S J.46  
BN. 46 
SJ. 45 

BN. 46 
BN. 45 
SJ. 46 
dito
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Powiat.
T e r m i n  

w y  l o s o w a  
n ia .

Szrem
W rześn ia
Szreni
Międzychód
Środa
Ostrzeszów

dito
W schow a

Szamotuły
dito

Mogilno
Ostrzeszów

dito
W rześn ia
W schow a
’oznań
W ągrowiec

dito
dito

luk
Międzychód
W ągrowiec
(rob ią
dito
dito

jhodz ież
Crobia
Meszcw

dito
Ido lanów
Ibo rn ik i
(ościan

Wągrowiec 
Jslrzeszow 

dito 
’leszew 
Jstrzeszow  

dito 
dito 

’oznań 
śnieżno 
izamotuły 
Jrotoszyn 
Dslrzeszow 
W ą g ro w ie c
'oznań 
i zam ota ły  

dito 
Wągrowiec 
iroda 
za inotuły 

dito 
ro toszyn

Wschowa
V ągrowiec
V rześnia 
rod a
Idolanów
[robią
Wschowa
[robią

liędzyrzecz
dito
dito

)slrzeszow
dito

roda
dito
śnieżno
roda
dito

BN. 46 
S J . 4 7  
dito 

S I .  46 
BN. 46 
S J .  47 
S J .  44 

BN. 44

S J .  46 
BN. 46 

dito 
S J .  47 
dito 
dito 
dito 
dito 

BN. 43 
S J .  44 
dito 

BN. 43 
dito 

S J .  45 
dito 
dito 

S J . 4 7  
S J .  45 

BN. 45 
S J .  46 

BN. 46 
dito 
dito 

BN. 44

S J .  46 
S J .  47 
S J .  46 

B N . 46 
dito 

S J .  47 
BN. 46 
S J .4 7  
dito 

BN. 46 
BN. 43 
S J .  44 
dito 
dito 

S J . 4 5  
BN. 44 

dito 
S J .  45 

BN. 46 
S J .4 5  

BN. 44

S J .  45 
dito 
dito 
dito 

BN. 45 
dito 

S J .  46 
S J .4 7

S J .  45 
B N . 44 
BN. 46 
S J . 4 7
dito 

S J .  46 
S J .  47 

BN. 44 
dito 

S J .  46

1549
6758
2188

.e

dito BN. 45
dito S J  45
Września BN . 45

flito S J .  45
zam ota ły  S J .  46
Jborniki |BN, 46
Istrzeszow  S J .  45
zubin  [BN. 44
[robią 1BN. 45

Bożego N a r o d z ę - 
dniu  2. L ipca 1848. 

is law n y ch :

Nr.listzast.
bież .  | am o r t .

n r  
20 
1 5 1 
5 i  

26 
49 
29 
20 
20 

7 
5;

£
J4 

9
25 
20:
2 4 !
13 
89 

3 
2 8 !
821 
20 
20

i!
4 5 1 
10 

4,
12 

2j 
17 
2 0 1 
25 
10 
40 
12 
13
23 
35 
34 
38
24 

1 
3

13 
20 
24 

3
5

43 
12 
12 
12
15
16 

1
6 
2

114 
15 

118

D o b r a . Powiat.

1547 B rudzew o
dito

Borek
C zarnotk i

6 9 9 2 1 Czacz
C zern ie jew o 
D ąbrow o 
D ąbrów ka 
D oruchow o 
G orzyczk i 
G ogolew o 
G rab ianow o 
Gościeszyń 
G rodzisko 
G ronów ko  
Golenia albo Golina 
G ołęb in  
G olaszyn 
K onarzew o 

dito 
dito 

Kaźmierz 
Krocz 
K arczewo 
K uklinowo 
K adzew o 
Lubosina 
L w ówek 
Lubonia 
Ł u k o w o

dito "fu j
Ł agiew nik i
M szyczyn
M ikolajewice
Micszkowo
Mielęcin
M iłosław
O rc h o w o
P leszew
Pudliszki
P aw łow ice
Przygodzice

dito
Pamiątkowo 
Redkow.o 
RogaczewO małe 
Radlin 
Redgoszcz 
R aszkow o 
Szym ankow o 
Sokolniki wielkie 
Skoki

4357 
719 

5702 
2103 

342 
2618 
2426 
18.97 
1941 

9
3911 
1095 
4121
2885 
3984 
2027 
2493 
6355 

375 
5821 
1167 
3312 
5239 
5403 
5102 
5110 
3319 
1799 

294 
6634 

817 
1690 
5736 
7266 
1073 
3235 

207 
211 

3259 
6325 

877 
7659 
5767 
1462 
4704 
4044 
3797 
4 195 'S k la rka
29.91
6660
2282
7527
1464
5409
5443
1958
2463
6964

S zym anow o
Spław ie
Sulencin
Siedm iorogowo
T arn o w o
Torzeniec
W o y n o w o
W rz e śn ia
W i r y
W r o n k i

W rz eśn ia
dito

Krotoszyn
Ś roda
Kościan
Gniezno
Babimost
Poznań
Ostrzeszów
Kościan
Szrem

dito
Babimost
Pleszew
Kościan
Pleszew
Kościan
K ro b ia
Poznań

dito
Krobia
S zam otu ły
C zarnków
Kościan
K rotoszyn
Szrem
Szam otuły
Buk
W sch o w a  
W ą g ro w ie c  

dito 
Poznań 
Szrem 
G niezno  
Pleszew 
Ostrzeszów 
W rz e ś n ia  
Mogilno 
Pleszew 
Krobia  
W 'schowa 
O d o lan ó w  

dito 
Poznań 
Szubin  
K o śc ian  
Pleszew 
W ą g ro w iec  
O d o lan ó w  
O born ik i  
Szam otuły  
W ąg ro w iec  
Ostrzeszów  
Szrem 
Poznań 
Ś roda  
K rotoszyn 
Poznań 
Ostrzeszów  
O born ik i  
W rz e śn ia  
Poznań 
Szam otuły

Powiat.

> Tal.
|Ś ro d a

B. Na 500 Tal.
12 1897 Boczków I. i IL O d o lan ó w
20 3399 Bagrow o Ś roda
78 2887 Borzęciczki K rotoszyn
22 1517 C h ludow o Poznań

9 2944 Chndopsice Buk
23 4624 C hraplcw o dito

6 2127 Chwalencin Pleszew
20 1726 C ykow o Kościan
18 6457 C zew ujcw o Mogilno
54 5976 Czacz Kościan
13 4226 D ąbrow o W ą g ro w ie c
17 3543 Długie W s c h o w a
22 4740 D ąbrówka Poznań
34 4752 dito dito
12 4825 Dziećmiarkij G niezno
13 3 G ronów ko Kościan
19 227 Gałow o S zam otu ły

109 2836 dito dito
21 2813 Grembanin O strzeszów
30 5257 Gozdzichowo Kościan
39
11

2206
1178

G oray
G ostkowo

M iędzychód
K robia

9 1687 G łuszyn Poznań
4 2377 Jankow ice dito
9 231 Ju trosin K rob ia

70 1948 Jaroc in Pleszew
17 2477 Ja b k o w o W ą g ro w ie c

Nr.listznst
bież. | a m o r t .

D 0 b  r a.

40 6448 Karmin
20 2526 K rocz  ,
33 2759] K arna

8 283 i Konarskie
11 6466 K okorzyn

9 820 K ołaczkow o
8 2432 Kowalskie (Kowalska 

w ieś)
16 2502 K ołybk i
12 5556 K urow o

9 482 K om orow o
59 4312 L w ów ek

. 18 3573 Linie
3 1108 Ł ęgniszew o
8 996 M arkowice
9 997 dito
9 452 Międzylisie
7 1137 M iedzianowo

48 1406 M iłosław
26 428 M alczewo
40 448 M ikolajewice
27 2329 M iędzychód
12 508 M ałpino

6 38 Nowiec
7 39 dito

10 390 Ninino
34 79 i N owe miasto
16 4993 Napachanie
37 1335 Nekla
11 3490 O łbrachcice
27 1025 O t to ro w o
18 1508 O  wińsk
15 4487 O p o ro w o
15 6627 O rła
10 2248 O biecanow o
53 296 Przygodzice
57 300 'd i t o

114 357 dito
5 2046 Parczew o

17 2081 Psarskie
49 6250 Pleszew
32 2444; Przytoczna
36 2681 Pamiątkowo
10 662 Pniew y
16 4420 Pieruszyce
41 925 Pudliszki
16 5759 Przytocznica
19 5074 Przec ław
10 30.92 Pom arzany  kościelne
38 5564 Rogaczew o male
10 1127 Rokitnica

5 1538 R ado jew o
15 3528 S k larka
32 3584 Słupia
30 2812 Spław ie
12 2399 S tanis ław owo
16 106.9 S zy p ło w o
12 2516 Sobiesiernie

4 1301 Sokolniki małe
10 2727 Sapow ice
12 5982 S krzypno  1. i II. i 

W o la  duchow na
16 584 Sobota
16 2914 S łopanow o

Trzcinica11 1815
21 4638 T ulce
22 3.923 T u ch o rzc
10 3706 T uros tow o
11 2847 Tuczem p
14 1059 Trzciclino

6 2761 U m ultow o
4 4285 U lau o w o

2.9 165 W rz eśn ia
60 196 dito

135 5887 W r o n k i
200 5952 dito

12 771 W o le n ic e
31 6094 W ilk o w o
28 1659 W r o n c z y n
14 197 ^ ią in o
18 2483 Żórawia
27 3828 Zimnawoda
13 6147 Żegocin

18 5335 Źelice

16 4007 Żólkow o

C. Na 250 Tal.
86 1709 Borzęciczki
56 3375 Czacz
85 2201 Czernie jew o
3 / 491 Dobrzyca
80 3644 Dłoń
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JW 75. Drugi Dodatek do Gazety Wielkiego Księstwa Poznańskiego; dnia 29„ Marca 1848.
JVr.listzast. D o b r a . Powiat.
L iez. j a in o r t .

19 107 Droszew Pleszew
68 616 Działyń Gniezno

9 1853 Grzebienisko Szamotuły
11 3301 Gostyczvn Odolanów
26 3407 dito dito
50 2020 Golenia czyli Golina Pleszew
55 671 Gołębia Kościan

9 760 Jankowo Gniezno
10 1912 Karczewo dito
16 1528 Kopanin Wągrowiec
13 3637 Kokorzyn Kościan
19 2777 Linowiec Mogilno
22 3712 Łopienno Wągrowiec
29 292 Malczewo Gniezno
81 294 dilo dito
32 549 Mielęciu Ostrzeszów
12 2979 Murzynowo leśne Środa
41 871 Nekla dito
26 988 Owinsk Poznań
27 989 dilo dito
35 1304 Obiezierze. Oborniki
11 2011 Oporowo Szamotuły
26 2620 dito W schowa
46 382 Pakosław Krobia
10 2164 Popowo polskie Kościan
21 1143 Poiniauy Ostrzeszów
32 2059 Posadowo Buk
33 2781 Rcdgoszcz Wągrowiec
45 2800 Rusko Pleszew
48 802 Raszkowo Odolanow
13 528 Rybno Gniezno
60 1981 Sierniki W  ągrowiec
18 1556 Starogród Krotoszyn
19 1557 dito dito
15 794 .Szczury Odolanów
11 547 Szkudły Pleszew
51 2918 W ieruszów Ostrzeszów
64 65 W rześnia W rześnia
19 1093 W argowo Poznań

8 41 W ilcza Pleszew
248 3365 W ronki Szamotuły

12 2303 Zegrowo Kościan
25 3167 Żegocin Pleszew
24 3026 Zelice W ągrowiec
11 635jZydowo W rześnia

D. Na 100 Tal.
30 2506 Biezdrowo Szamotuły
20 10008 Biegauowo Środa
32 10020 dito dito

190 491 Baszkowo Krotoszyn
190 4664 Borzęciczki dito
28 2406 Borzejewo Środa
88 4910 Bolewice Buk
13 1669 Bieniewo Odolanów
25 2458 Cykowo Kościan
27 2011 Cerekwica Wągrowiec

103 6013 Czerniejewo Gniezno
17 3768 Chudzice Środa

122 10599 Czacz Kościan
27 8236 Clirząstowo Szrem

9
23

3534
8657

Chyby
Dąbrówka ludoinska

Poznań
Oborniki

82 11303 Dobrojewo Szamotuły
62 11415 Daleszyuo Szrem
33 5562 Dzienczyno Krobia
40 8851 Gostyń II. część dito
49 .3332 Goray Międzychód
38 2257 Grodzisko Pleszew
25 7736 Grab dilo
24 6791 Gowarzewo Środa
46 681.3 dito dito

9 6073 Golimowo Gniezno
16 1643 Gostkowo Krobia
18 8705 Gwiazdowo Środa
21 8708 dito dito
16 11562 Gorzewo Wągrowiec
14 11993 Ga lewo Krotoszyn
15 839 Gołuń Środa
21 9303 Gurowo Gniezno
10 3512 Izdebno Międzychód

104 2790 Jarocin Pleszew
30 9607 Janowiec W ągrowiec
18 10662 Jankowo Pleszew
15 3677 Jankowice Poznań
38
15

7039
3837

Kobylepole
Kowalskie (Kowalska

dito
Środa

wieś)
Czarnków119 9348 Krocz

32 697 Koryta Krotoszyn
38 703 dito dito

108 5470 Konarzewo Poznań

JNr.listZast. D o b r a . Powiat.
b i e / .  |

28 11572 Kokorzyn Kościan
109 7554 Lwówek Buk
188 7633 Lwówek Buk

60 1166 Ludomy Oborniki
40 2591 Lubikowo Międzychód
18 2066 Łosiniec Wągrowiec
10 392 Miaskowo Kościan
47 2080 Mszyczyn

Nekla
Szrem

52 1823 Środa
17 9518 Ossowo W rześnia
17 5716 Ossowasień średnia Wschowa
26 5773 Olbrachcice dito
28 5775 dito dito
30 3694 Otusz Buk
27 2694 Pomiany Ostrzeszów
36 5510 Posadowo Buk

6 5366 Pawłowo Pleszew
7 5367 Pawłowo Pleszew

11 9270 Podlesie wysokie W ągrowiec
27 8679 Przylepki Szrem
33 3425 Przysieka Wągrowiec
49 9763 Rogaczewo małe Kościan
41 1728 Rogaszyce Ostrzeszów
19 2038 Ruszkow W ągrowiec
20 2039 dito dito
32 1370 Raków Ostrzeszów
64 5908 Słupia dito
23 5541 Sędziwojewo Września
23 7268 Śrebrnegórki W ągrowiec

Środa11 4693 Strzeszki
22 5010 Sielcc Wągrowiec
29 5017 dito dito
46 5094 Świątkowo dito
32 6556 Szymankowo Oborniki
23 2347 Skoraszcwice Krobia
27 3360 Starkowiec Krotoszyn
46 5833 Sklarka Ostrzeszów
24 4818 Szczepowice Kościan
26 4820 dito dilo
26 3755 Stanisławowo W rześnia
40 9974 Sławoszewo Pleszew
12 3590 Spławie Kościan
21 7223 Słaborowice Odolanów
21 7193 Staw W rześnia
17 4699 Strzeszki Środa
26 7324 Slołęzyn W ągrowiec
96 6004 Stępuchowo dito
20 5902 Solarz Pozuań
40 2116 Trzuskotowo dito
17 924 Tarchalin Krobia
72 2669 Trzciunica Ostrzeszów
30 12048 Tarce Pleszew
30 344 Wydzierzewice Środa
44 358 dito dito
33 4367 Wieszczyczyn Szrem
24 2526 W łościejewki dito
55 2213 W ełna Oborniki

268 10355 W ronki Szamotuły
19 5164 W olanki Gniezno
22 2424 W róblewo Szamotuły
58 996 W itkow o Gniezno
58 7661 Więckowice Poznań
60 7663 dito dito
47 5144 W iatrowo W ągrowiec
44 166 Xiązno W rześnia
45 167 Xiąino

Xiązno
W rześnia

81 315 W rześnia
33 3945 Żurawia Szubin
15 1130 Żydowo W rześnia
57 7485 dito Gniezno
98 1293jZytowiecko Krobia

E. Na 50 Tal.
32 4699 Bartoszewice Krobia
54 304 Broniszewice Pleszew
42 2484 Biegannwo W rześnia
39 4855 Bardo dilo

9 4178 Baborowo Oborniki
26 1000 Chełmno Szamotuły

130 5292 Czacz Kościan
21 281 Chraplewo Szubin
12 6059 Czarnysad Krotoszyn
21 706 Czerliuo Wągrowiec

Krobia70 3625 Czeluścin
24 2254 Chwałkowo Środa
22 2384 Dziatkowo Gniezno
46 794 Grobia vel Bucz Kościan
47 795 dito dito
20 2275 Grzebienisko Szamotuły

134 2074 Galowo dito
137 2077 Gałowo Szamotuły

45 4396 Gozdzichowo Kościan
17 3966 Głozewo Międzyrzecz

Nr.listzast.
b i e ż .  | am ort.

D o b r a . Powiat.

31 1308 Gembice Krobia
24 1868 Grzybowowódki Gniezno
57 602 Iwno Środa
34 1629 Koninko Szamotuły

123 5901 Kempno Ostrzeszów
371 1916 Kórnik Szrem
444 1989 dito dito
446 1991 dito dito

93 5849 Karmin Pleszew
190 3447 Lwówek Buk
194 3451 dito dito
34 2685 Linie Buk
87 5651 Lubasz Czarnków
32 2024 Lubosina Szamotuły

W ągrowiec54 3371 Łukowo
113 1092 Miłosław W rześnia
57 4366 Nowydwór Międzyrzecz

104 1509 Niepart Krobia
34 2213 Pijanowice dito
74 3338 Pruchnowo Chodzież
34 1220 Ruszkow Wągrowiec
27 3089 Szczodrowo Kościan
90 5965 Siedmiorogowo Krotoszyn

123 2407 Sierniki Wągrowiec
54 2651 Sklarka Ostrzeszów
16 5977 Świączyn Szre'm
39 2557 Sokolniki wielkie Szamotuły

1 3909 Strzelce Krobia
43 60361 Turowo Szamotuły

457 50891 W ronki t 

F . N a 2 5  T al.
dito

24 5324 Bielawy W ągrowiec
46 8466 Babin W rześnia
17 1861 Będzieszyn Odolanów
84 430 Broniszewice Pleszew
50 9437 Bardo W rześnia
56 9494 Bieganowo Środa
79 2834 Bolechowo Poznań
56 3066 Borzejewo Środa
21 2606 Chlebowo Gniezno
62 10870 Czewujewo Mogilno
36 1561 Czerlino Wągrowiec
90 3312 Czarnotki Środa
17 11146 Czarnysad Krotoszyn
41 8411 Czachory Odolanów
76 7853 Czeluścin Krobia
91 6068 Gołaszyn dito
36 1815 Gostkowo dito
29 3316 Gądki Szrem
63 3971 Goraj Międzychód
23 2584 Glinno Wągrowiec
59 4248 Grodziszczko Szamotuły
19 6498 Golimowo Gniezno
34 11227 Galewo Krotoszyn
46 5677 Gorzewo Oborniki
16 8251 Gorówko Gniezno
38 3005 Gembice Krobia
52 3674 Grabianowo Szrem

174 3527 Jarocin Pleszew
176 3529 dito dito
20 4253 Jankowice Poznań
58 4110 Jarogniewice Kościan
66 1511 Jaromierz Babimost
23 6505 Izdebno Mogilno
56 8421 Kajewo Pleszew

149 10928 Kempuo Ostrzeszów
474 4600 Kórnik Szrem
26 7148 Kanino Poznań

101 10824 Karmin Pleszew
52 3930 Kierzno A. i B. Ostrzeszów
52 4161 Kopanica Babimost
35 4472 Kuszewo W ągrowiec
17 9648 Kamieniec Gniezno
41 7789 Krzyżauki Krobia
46 4145 Lezionna Odolanów
75 8604 Lewice Międzyrzeca
46 8283 Linowiec Mogilno
50 4756 Lubosina Szamotuły
25 6051 Łęg Pleszew
73 7452 Łukowo W ągrowiec
66 10753 Miłosławice dito

106 501 Mielęcin Ostrzeszów
121 516 dito dito
56 2611 Mszyczyn Szre'm
17 3473 Mączniki Odolanów
lfl 3475 dito dito

165 5475 Mikolajcwiec Gniezno
53 1568 Modliszewko dito

JL ,
96 219*2 Nekla Środa
4(1 4272 Niepruszewo Buk
23 404C Niemczynek W ągrowiec
34 7918 Olszowo B. Ostrzeszów



312
Nr.łistzastJ D o b r a . Powiat.biesc. 1 amort,

24
15

7119
3570

Orpiszewko
Ossowo

Pleszew
Września

23 9106 dito dito
92 7395 Prucknowo Chodzież
74 4383 Przytoczna Międzychód
83 234 Pakosław Krobia

112 263 dito dito
116 267 dito dito

76 3990 Potulice W ągrowiec
32 6331 Popowo polskie Kościan
44 7073 Parusewo W rześnia
24 5423 Piotrkowice W ągrowiec
13 207 Popowo niemieckie Kościan
75 2016 Rogaszyce Ostrzeszów
28 7351 Rusiec W ągrowiec
72 3489 Sulencin Środa
38 1836 Szczury Odolanów
50 1480 Słupia wielka Środa
68 9717 Strzegowo Odolanów
76 11075 Strzelce wielkie Krobia
54 4228 Sośnica Krotoszyn
53 2775 Trzuskotowo Poznań

674 9831 Wronki Szamotuły
37 3207 W łościejewki Szrem
29 5395 W ysoka W ągrowiec

108 973 Zytowiecko Krobia
ażeby z wyż wyrażone lisly zastawne, które ni- 
nicjszem powtórniejwypowiadamy, w stanie do 
kursu usposobionym z nalcżącemi do nich ku­
ponami w terminie wypłaty prowizyi za Sw. 
Jan 1848. to jest w czasie od 1. do 16. Lipca 

t . b .  do kassy naszej złożyli i przypadającą im 
za takowe walutę w gotowiznie odebrali. — 
Gdy złożenie to w rzeczonym czasie nie miało 
nastąpić, natenczas posiadacze w myśl pomie- 
nionego rozkazu gabinetowego zostaną z swein 
prawem realnem do wyrażonej w wypowiedzia­
nym liście zastawnym hypoleki szczególniej pre- 
kludowanymi i z pretensyami swemi do warto­
ści listu zastawnego do Ziemstwa odesłanymi i 
ilość kapitału w gotowiznie wziętą będzie na koszt 
i ryzyko wierzyciela do depozytu Ziemstwa.

Poznań, dnia 22. Stycznia 1848.
Jeneralna Dyrekcya Ziemstwa.

Z A P O Z E W  E D Y K T A L N Y .
Na wniosek krewnych i resp. kuratorów, 

wzywają się następujące osoby:
1) aptekarczyk T e o d o r  M a r c i n k o w s k i  

z B u k o w c a ,  który w roku 1831. do Ameryki 
północnej udał się i ostatnią o sobie wiadomość 
w  r. 1835. z Filadelfii dał;

21 młynarczyk J ó z e f  P a p r z y c k i  z m a ł e j  
L u b  in i powiatu Pleszewskiego, który w roku 
1830. z C z e r m i nk a do Polski w yszedł, i do­
tąd o sobie nic nie doniósł:

3 )  bracia A n d r z e j  i J ó z e f  B ą k i e w i c z ,  
synowie leśniczego z w i e l k i c h  J e z i o r  Ma r ­
c i na  B ą k i e w i c z a ,  z których pierwszy tak­
że B o n i k i e w i c z  zwany, w roku 1829. ekono­
mem w K l o n y  był ,  ostatni zaś w roku 1828. 
u kominiarza B u c z k o w s k i e g o  kominiarstwa 
się w yuczył i w 5 lat potem, jako czeladnik u 
tegoż majstra służył, i tu zląd do wojska wzię­
ty został, obydwa nie dali dotąd żadne'j o so ­
bie wiadomości;

4) M a c i e j  R z e c h o w s k i ,  syn kommissarza 
Stanisława Rzechowskiego w Psarskiew, uro- 
dzony dnia 18. Lutego 1803. roku, który w y­
uczyw szy się kupiectwa w Gnieźnie przed 16 
laty, do W arszawy wyszedł, tu od lat 12—13 
ostatni raz widziany był;

5) M a c i e j  S p u r t a c z ,  syn karczmarza J a ­
na S p u r t a c z  w S i e l c u ,  urodzony dnia 26. 
Lutego 1792., który przed 30 laty do wojska 
wzięty — zaginął; '
- , a te .lew . ic 2 » syn W a l e n t e g o
1 z ? f." " iL iS0 7  *nałżonk<5". urodzo­ny dnia 7. Marca 1812., który się z miejsca uro­
dzenia swego B n i n  a oddalił i dotąd, gdzie jest, 
niewiadom o;

7) M a r y a n n a  S y p n i e w s k a ,  córka Felixa 
Sypniewskiego, która w  fronfeścłe tutejszym 
przed 30. do 40. laty umrzeć miała, czego je­
dnakże z pewnością dojść nie można;

8 ) H i n d e C o h n ,  córka Jakóba Abrahama i 
Feigi Cohn w Krotoszynie zmarłych, urodzona 
pkoło r. 1771. wraz z mężem swoim Rabinem 
Chaim Kuznicer, którzy przed 30. laty z miej­
sca ostatniego ich pobytu Kobylina do Polski 
w ys 1 1  dotąd, gdzie się podzieli, nie wiadom o;

9 )  A d a m  K o w a l s k i ,  syn W awrzyńca i 
T eodory małżonków Kowalskich w D o l s k u  
urodzony na dniu 26. Grudnia 1812., który w r. 
1830. z Gymnazyum Leszczyńskiego, którego 
był uczniem, oddalił się i gdzie się podział, nie 
wiadomo;

10) K a r o l  B o g u m i ł  S c h u l z ,  syn kantora 
Jana Jakóba Schulz, urodzony w W o l d e n ­
b e r g u  dnia 1. Lutego 1796., który tamże przy 
Sądzie Miejskim pismem zatrudniony b y ł, pó­
źniej zaś około r. 1812. do Berlina w celu ucze­
nia się kupiectwa u kupca Pistoryusza się udał 
i odtąd nie wiadomo, gdzie się podział;

11) H i r s c h  A l e x a u d e r ,  syn Marka i Tere­
sy Alexaudrow małżonków, urodzony dnia 7. 
Grudnia 1812., który w roku 1829. jako kraw­
czyk tu ztąd oddalił się i po dwóch latach chęć 
wywędrowania z Holiandii do Iudiów w scho­
dnich listownie doniósł, i odtąd żadnej o sobie 
nie dał wiadomości;

12) F r y  d e r y  k A u g u s t  M u l l e r ,  syu Kry- 
sztofa i Szarloty małżonków M ullerów, uro­
dzony dnia 22. Marca 1801., który z miejsca 
urodzenia swego K r o t o s z y n a  przed26 d o 28. 
laty oddalił się i zaginął;

13) S a m u e l  B o g u m i ł  S c  h o p e ,  syn mły­
narza Samuela Bogumiła Schopc w Zdunach, 
urodzony do. 29. Października 1807., który w r. 
1827. jako młynarczyk z miejsca swego urodze­
nia wy wędrował i zaginął;

14) K a r o l  K o s i k a ,  syn Józefa i Maryanny 
małżonków Kostków w B e n i c a c h ,  urodzony 
dnia 4. Listopada 1797., który przed 27. do 30. 
laty z Benic się oddalił i zaginął;

15) J ó z e f  C z a y k a ,  syn Michała i Maryan­
ny Gzayków małżonków w R o g a l i u k u ,  uro­
dzony dnia 15. Marca 1810., który w r. 1831. 
w 19 pułku piechoty służył i z tymże pułkiem 
nad Ren wy maszerował i ztamtąd nie powrócił;

16) A n d r z e j  A u g u s t y  u W y  r w i ńs ki ,  syn 
Macieja i Konstancyi W yrwińskich małżonków 
wM urce, później w Dolsku zamieszkałych, uro­
dzony dnia 1. Grudnia 1791., który w yuczyw ­
szy się kowalstwa w Poznaniu wywędrował do 
W arszawy i tam w roku 1830. ostatni raz wi­
dziany b y ł ;

17) A n t o n i  Ż y c h l e > v i c z  młynarczyk, syn 
Y V alen tego  i A gnieszk i Ź y c h le w ic z ó w  m a łż o n ­
ków,  urodzony dnia 4. Czerwca 1811. w Krobi, 
który' w roku 1827. lub 1828. ztamtąd w yw ę­
drował, w roku 1829. wrócił a potem z Zanie 
myślą dokąd się przeniósł, do Polski wywędro­
wał i zaginął;
aby się też lub ich niewiadomi spadkobiercy 
w terminie lub przed terminem na

d z i e ń  1. G r u d n i a  1 8 4 8 .  
przed południem o godzinie lOtej pized D epu­
towanym Sądu naszego Cr. G r a n a c h  Refereu- 
daryuszem w izbie naszej instrukcyjnej wyzna­
czonym, stawili lub na piśmie zgłosili i dalszych 
rozporządzeń oczekiwali, w przeciwnym bo­
wiem razie za umarłych uznani zostaną i mają­
tek ich sukccssorom ich wylegitymowanym w y­
dany zostanie.

Pozuań , dnia 16. Stycznia 1848.
K r ó l e w s k i  S ą d  N a d z i e m i a ń s k i .

W ydział proccssowy.

W Y W O Ł A N IE .
W  księdze hypoteczuej dóbr szlacheckich 

K u c h a r k i  powiatu Pleszewskiego W ielkiego 
Xięslwa Poznańskiego zahypotekowaue zostały:
1) na Kucharkach części 1. w rubryce HI. Nr. 1. 

500 tal. czyli 3000 zł. poi. posagu dla Joanny 
Trąpczyńskiej, teraz jej sukcessorów ex agni- 
iione dziedzica wprotokule z dnia 11. Czerwca 
1796. na mocy dekretu z d.29. Lipca 1797. r. i

2) na Kucharkach części 11. pod rubryką l it . ,
a. Nr. 4. 500 tał. czyli 3000 zł. p. jako ewik- 

cya dla Julianny Trąpczyńskiej, teraz jej 
sukcessorów ex agnilionc w protokulc zdu. 
14. Marca 1797. r.,

b. Nr. 5. protestacya dla Rozalii z Trąpczyń- 
skich zamężnej Przespolewskiej, siostry dzie­
dzica, w przedmiocie niewypośrodkowauej 
jeszcze summy posagowej, która dla niej 
ex agnitione dziedzica w protokule z dnia 
14. Marca 1797. z dóbr tych przynależy się 
i przez cessyą sądową z dnia 30. Listopada 
1804. odstąpiła ostatnia praw swych z tejże 
protestacyi pochodzących, Piotrowi Ma- 
gnuskiemu, i odstąpienie to zostało na mo­
cy dekretu z dnia 4. Grudnia 1804. zanoto­
wane. Magnuski odcedował dalej też pra­
wa W ojciechowi Kowalewskiemu Kance­

liście Rejencyjnemu, które wedle dekretu 
z dnia 29. Stycznia 1805. dla niego zahypo- 
tekowane zostały.

W ed le  twierdzenia dziedziców:
1) Kucharek częśei I. Florentyny z Ś w i ę t o ­

c h o w s k i c h  i Andrzeja małżonków G a ­
l e w s k i c h ,  oraz

2 ) Kucharek części II. Ouufryi i Jana małżon­
ków Bredkraycz;

wierzyciele surnm wyżej wyrażonych z pobytu  
swego niewiadomi już w pretcnsyach swych  
zaspokojeni zostali.

Na wuiosek ich wzywają się przeto w szyscy  
ci, którzy do surnm powyższych wymazauemi 
być mających, jako właściciele, cessyonaryusze, 
zastawnicy, lub jakiekolwiek w tym względzie 
dow ody posiadający, prawa jakowe rościć mnie­
mają, aby się z takowemi w przeciągu 3. mie­
sięcy, a najpóźniej w terminie

na d z i e ń  26.  C z e r w c a  r. b. 
zrana o godzinie 10. przed deputowanym Sądu 
naszego Ur. K e i g e l  w izbie naszej instrukcyj­
nej zgłosili, w przeciwnym bowiem razie z pre­
tensyami swemi prekludowani zostaną r a sum­
m y wywołane za nieexystujące uznane zostaną.

Poznań, dnia 24. Lutego 1848.
Kr ó l .  S ą d  N a d z i e m i a ń s k i .

W ydział processowy.

SPRZEDAŻ KONIECZNA. 
G ł ó w n y  S ą d  Z i e m i a ń s k i  w B y d g o s z c z y .

W ieś szlachecka L a s k o w o  wraz z przyle- 
glościami, położona w powiecie W ągrowieckim, 
sądownie otaxowana na talarów 66,564. fen. 5 , 
a sprzedana za pluslicitnm 110,175 talarów, ma 
być z powodu niezapłaconej ceny kupna w dro­
dze dalszej subhastacyi sprzedaną

na d n i u  25.  W r z e ś n i a  1 8 4 8 .  
zrana o godzinie l i tej  w miejscu zwykłych po­
siedzeń sądowych. Taxa, wykaz hypoteczny  
i warunki sprzedaży przejrzane być mogą w Re- 
gistraturze.

L  O T  E  R J  A.
Losy do Illciej klassy 97. loteryi muszą pod 

przepadkiem prawa — jak do widać ze znajdu­
jącego na maryginesie przypisu — do dnia 31. 
m. b. być odnowione. W z y w a m  tedy szanow­
nych interessentów, ażeby lose swe do nadmie­
nionego dnia odnowili.

Nadkollektor loteryi B i e l e f e l d .

Potrzebuję kucharza doskonałego.
J. N. P i et r o w s  k i 

w Hotelu a la ville de Rome

MŁura g i e ł d y  Beirtinak.
D nia 25 M arca 1848.

S to ­
pa

prC.

N a  pr. k lira lit
papie­
rami.

glH»-
n izn a .

Obligi długu skarbow ego . . 
Obligi premiów liandlu luorsk. 
O h lig iM arch i i  E lek t ,  i N owej
Obligi m iasta  B e r l i n a .............
Listy zastaw ne Pruss .  Zachód. 

• • P ru ss .  W sch ó d
.  - W . X  Pozuansk
.  » dito
.  .  P om orsk ie .  . .

• M arc h .E le k . iN  
» Sztąskie . . . .  

dito od rządu  garautowaiie
F ry d ry chsdo ry  ..........................
Inne  mouety z ło te  po 5 tal, . 
D i s c o u t o .......................................

A k c j e
D r.  żel.  B e r t . -A n l ia l tsk l . i t .A.iB 
D r o g i  żel.  B e r l in - I ln m b u rg s k ie j

dito up ie rw .........................
Berlio-Polsd. Magdeburskiej .

dito obligi up ierw ...........
dito dito dito 

Drogi ż. Berl -Szczecinskiej . 
D r.  żel. Kolon,-Mindensk. , . .
Obligi u p ie rw ...............................
D r o g i  żel.  D ysse l .  E lb e r le ld .  
D r .  ie l .  M a g d eb .-H a lb e rs t  E b .  
D r o g i  żel. M ag d .-L ip sk ie j  
D r .  i e l .  D o lno-S / . lą sk . -M arch .  
O bl ig i  u p ie rw .  D o ln o  b*l .-M ar,  

d i to  d i to  dito
O b l ig i  u p ie rw .  dito  dito 
Oblig ii  up ierw  . Serie I I I  . . 
D ro g i  żel Górno-Szląskiej 1. A 
O b lig i  n p ie rw .  Górno S r la s k .

dito dito Lit. B.
D ro g i  żel. R eńskie j 
®r?£* od rządu garaHtowanc. 
Obhgi upierw. Reńsk ie  . . . .  
D rogi żel. Thiiringskiej . . . 
Kolei W ilhe lm . (.C. O.) upierw. 
Dr. żel, W ro c l . -S w id n . -F re ib .
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